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Nowe zaproszenie 
dla kosmonautów
Młodzi naukowcy z 20 kra­

jów świata wysłali depeszę do 
Jurija Gagarina i Alana She- 
parda, prosząc ich o objęcie 
funkcji honorowych wiceprze 
wodniczących na międzynaro­
dowej konferencji młodych 
naukowców. Depesze zawiada­
miające o zaproszeniu wysto­
sowane zostały jednocześnie 
do premiera Chruszczowa i 
prezydenta Kennedy’ego.

Konferencja ma obradować 
przez dwa tygodnie w Lon­
dynie pod patronatem księcia 
Edynburga. (PAP)

Deklaracja młodych
parlamentarzystów świata
T T crestnicy Międzynarodowego Forum Młodzieży w Mo- 

skwie, młodzi parlamentarzyści i członkowie lokalnych 
rad samorządowych z różnych krajów, opublikowali dekla­
rację, która głosi, że Forum wniosło poważny wkład do sprawy 
pogłębiania wzajemnego zrozumienia i współpracy.
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Młodzi parlamentarzyści do­
konali wymiany poglądów na 
najważniejsze problemy współ 
czesności i wypowiedzieli się 
za organizowaniem podob­
nych spotkań w przyszłości. 
Młodzi parlamentarzyści wzy­
wają wszystkich swoich kole-

Od 5 sierpnia nastąpi 
poprawa pogody?

^anlkoufakla Zakladtf Sodaufa

J^atalnie dla wszystkich wypadła III dekada lipca. Nieu- 
* stanne deszcze nie tylko utrudniły, a miejscami wręcz 
uniemożliwiły sprzęt zbóż, ale również zepsuły wszystkim 
urlopy i turystyczne wędrówki. Chmurna, chłodna pogoda 
odstraszyła wielu chętnych przed wyruszeniem na szlaki 
turystyczne w początkach sierpnia.

Najbardziej aktualne staje
się więc pytanie — czy długo 
jeszcze potrwa fatalny, mokry 
okres złego lata? Czy sierpień 
przyniesie upragnioną popra­
wę i sprowadzi prawdziwe, 
ciepłe i słoneczne dni?

„Mózg” czyli elektronowa ma­
szyna matematyczna zainstałowa 
na w Państwowym Instytucie Hy­
drologiczno - Meteorologicznym w 
Warszawie opracowuje prognozy 
na kilka dni naprzód. Otóż po­
prawka do przewidywań na I de­
kadę mówi, że tylko kilka dni

będzie 
nych z

jeszcze deszczowo-chmur- 
temperaturą w dzień od

około 17 do 19 stopni. Od około 
5—6 sierpnia zacznie się zdecydo 
wana poprawa pogody, ocieplenie 
i rozpogodzenie. Temperatura ma 
wzrosnąć do 24 stopni a potem je 
szcze wyżej. Zachmurzenie bę-
dzie umiarkowane, bez opadów. 

‘ w tym okresieSpodziewany jest 
rozwój wyżu nad 
rem Europy.

W początkach

znacznym obsza

drugiej dekady

gów z różnych krajów, aby 
mobilizowali opinię publiczną 
do rozwiązywania stojących 
przed młodzieżą problemów i 
zapewnienia młodemu poko­
leniu trwałego pokoju. Dekla­
racja podkreśla konieczność 
skupienia wszystkich sił dla 
realizacji idei powszechnego 
i całkowitego rozbrojenia.

Kierownik departamentu do 
spraw młodzieży UNESCO 
Pierre Francois, zabierając 
głos na Forum Młodzieży po­
wiedział, że zbliżenie kultury 
Wschodu i Zachodu stanowi 
jedno z głównych zadań 
UNESCO. Chcemy pokazać — 
powiedział on — że wzajem­
ne wzbogacanie się obu kul­
tur jest możliwe, a nawiąza­
nie kontaktów między ludźmi 
z różnych krajów ułatwi nam 
zadanie.

Przedstawiciel UNESCO we­
zwał młodzież do zespolenia 
wysiłków celem obrony i 
wzbogacania światowej kul­
tury przyszłości. (PAP)

AA-i^

Depesza gratulacyjna
Z okazji pierwszej rocznicy pro 

klamowania niepodległości Repu­
bliki Nigeru, przypadającej w 
dniu 3 bm., przewodniczący Rady 
Państwa, Aleksander Zawadzki, 
wystosował depeszę gratulacyjną 
do prezydenta Republiki Nigeru, 
Hamani Diori.

sierpnia ma podobno nastąpić 
lekkie ochłodzenie. Temperatura 
w dzień wahać się ma od 17 do 
22 stopni. Przejściowy wzrost za­
chmurzenia przyniesie również 
przelotne opady i skłonność do 
burz. Po 15 sierpnia spodziewana 
jest ponowna poprawa auiy — 
ocieplenie, zanik opadów, dużo 
słońca. Temperatura od 24 do 23 
stopni. Prawdziwe lato ma ku ra­
dości wszystkich zapanować nad 
Europą.

Trzecia dekada sierpnia spodzie 
wana jest również ciepła i pogod 
na. Dopiero pod koniec miesiąca 
nastąpią niewielkie ochłodzenie i 
opady7 przelotne przypominające, 
ze pogoda nie lubi w tym roku 
stabilizacji i nastawiona jest na 
ciągłe kaprysy...
4 Meteorologowie przyznają kry­
tycznie, że jest to prognoza orien 
tacyjna, w której możliwe są lo­
kalne odchylenia. Prawdopodo­
bieństwo sprawdzenia jej wynosi

Poseł Argentyny
2 bm., nowo mianowany poseł 

nadzwyczajny i minister pełno­
mocny republiki Argentyny w 
Polsce, Louis Francisco Castells, 
Złożył wizytę wstępną ministrowi 
spraw zagranicznych — Adamowi 
Rapackiemu.

około 65—70 proc.
*

Zachmurzenie 
przejściowo duże i 
wielkie opady. W

(API)

umiarkowane, 
miejscami nie- 
godzinach po­

południowych skłonność do lokal­
nych burz i przelotnych opadów. 
Temperatura od 17 st. na północ­
nym zachodzie do 22 st.

Upały w Moskwie
Po kilku tygodniach, stosunko­

wo chłodnej pogody, nastąpiły w 
Moskwie upalne dni. Termometr 
wskazuje prawie 30 stopni C. w 
cieniu.

Wyczyn więźniów
W kanadyjskim więzieniu w 

Kingston, 2 więźniów przez 24 go 
dżiny trzymało, jako zakładni­
ków, 5 strażników. Po upływie 
doby, strażników zwolniono, a obu 
więźniów odesłano pod eskortą do 
badania psychiatrycznego.

Strącenie samolotu
Agencja Nowych Chin podaje, 

że 2 bm. strącony został przez lot 
nictwo ChRL czangkaiszekowski 
samolot produkcji USA, który od 
bywał lot zwiadowczy nad pro­
wincją Fukien. Pilot został wzię­
ty do niewoli.

„Uatorif" uf roli 
ąuflazdij, ^ilmoufaj, 

Zespół „Kamera” realizuje obec­
nie film pł. „Pasażerka" w reży­
serii Andrzeja Munka. Operato­
rem jest Krzysztof Winiewicz. W 
filmie zobaczymy znanych akto­
rów: Aleksandrę Śląską, Annę 
Ciepielewską, Jana Kreczmara. 
Składać się on będzie z dwóch 
części: współczesnej, której ak­
cja toczy się na „Batorym" oraz 
retrospektywnej dziejącej się w 
obozie oświęcimskim. Na zdję­
ciu: scena z realizacji filmu na 

„Batorym".
CAF — fot. Kosycarz

Premier Włcch 
z wizytą w ZSRR

W środę we wczesnych godzi­
nach popołudniowych przybyli do 
Moskwy: premier Włoch, Fanfani 
i minister spraw zagranicznych — 
Segni. Gości włoskich witali: pre­
mier Nikita Chruszczów, pierwszy 
zastępca przewodniczącego Rady 
Ministrów ZSRR — Mikojan, mi­
nister spraw zagranicznych, Gro- 
myko i inni.

Witając Fanfaniego Chruszczów 
stwierdził, że między Związkiem 
Radzieckim a Włochami nie ma 
obecnie takich spornych proble­
mów, które mogłyby być przesz­
kodą dla rozwoju dobrych stosun 
ków radziecko-włoskich, dla poko 
jowej i owocnej współpracy.

Fanfani wskazał w swoim prze­
mówieniu, że mająca się odbyć 
szczera wymiana poglądów na pod 
stawowe problemy międzynarodo­
we będzie niewątpliwie pożytecz­
na. Wyraził on nadzieję, że wizy­
ta w Związku Radzieckim przy­
czyni się do utrwalenia pokoju.

PAP

Hajwiększe w kraju i jedne z 
największych w Europie Jani­
kowskie Zakłady Sodowe rozpo­
częły próby produkcji utwardzo­
nej sody. Produkcja utwardzonej 
sody w efekcie przyniesie zwięk­
szenie dwukrotnie ładowności 
worków, pojemników metalo­
wych oraz wagonów. Zasadnicza 
rzecz to fakt, że soda utwardzo­
na nie pyli, Zespół chemików 
pod kierownictwem dr Mischke 
obrał metodę mechaniczną przy 
utwardzaniu sody. Na zdjęciu: 
fragment Janikowskich Zakła­

dów Sodowych.
CAF — fot. Gili

Terror ultrasów
W związku z tym, że ultrasi 

grożą prezesowi Eni, włoskie 
organa bezpieczeństwa rozpo­
częły w tej sprawie energicz­
ne śledztwo i przydzieliły 
Enrico Mattei specjalną ochro­
nę. Środowa prasa włoska pu­
blikuje treść listu OAS oraz 
przypomina wszystkie terrory­
styczne zamachy i morder­
stwa polityczne, jakie organi­
zacja ta popełniła w ostatnich 
czasach we Francji i Algierii.

PAP

Psychoza wojenna USA

Makabryczne obliczenia 
sekretarza obrony

Amerykański sekretarz obrony 
Mc Namara oświadczył we wto­
rek, że w wypadku wybuchu woj 
ny atomowej zginęłoby około 50 
milionów Amerykanów, a 20 mi­
lionów doznałoby ciężkich obra­
żeń. Oświadczenie to złożył Mc 
Namara na posiedzeniu podkomi­
sji Izby Reprezentantów do spraw 
operacji wojskowych. (PAP)

Autobus w jeziarze
W środę autobus wiozący 

turystów zagranicznych — 
Amerykanów i Anglików — 
spadł na zakręcie do jeziora 
lucerneńskiego.

Według pierwszych donie­
sień w autobusie znajdowało 
się około 20 osób. 13 spośród 
nich zdołano uratować.

PAP

nw
MITYNG L. A. W WARSZAWIE

Na międzynarodowym mitingu 
lekkoatletycznym, w którym star 
towali również reprezentanci Ku­
by, przygotowujący się do Uniwer 
siady, uzyskano m. in. następują­
ce wyniki: w biegu na 100 m fi­
nalista olimpijski Figuerola uzy­
skał czas 10,6, a na 200 m — 21,9. 
Bieg na 800 m wygrał Planos (Ku­
ba) w czasie 1.55,1. W skoku 
wzwyż Czernik uzyskał rezultat 
196 cm. W konkurencji kobiet pier 
wsze miejsce zajęła Noworyta, 
przechodząc poprzeczkę na wyso­
kości 156 cm. W rzucie dyskiem 
Bykowska osiągnęła 50,40.

GÓRNIK W FORMIE

Lider tabeli w ekstraklasie za­
grał znów świetny mecz, wygry- 
waja.c z czechosłowackim mi­
strzem ligi okręgowej Slavia Ru­
da 6:1 (2:0).

ZWYCIĘSTWO KRÓLAKA
Piękny sukces odniósł polski ko 

larz Stanisław Królak startujący 
w reprezentacji CRZZ w wyścigu 
kolarskim dookoła Jugosławii. Po 
lak wygrał VII etap tego wyścigu 
prowadzący z Ljubliany do Za­
grzebia i mający 127 km. Królak 
uzyskał czas 3:22.03. W takim sa­
mym czasie jak nasz reprezen­
tant sklasyfikowanych zostało łą­
cznie siedmiu zawodników, z któ 
rych Królak był najszybszy na fi­
niszu.

W klasyfikacji drużynowo na 
czele znajduje się Jugosławia 
83:01.87 przed Węgrami — 83:11.06.

PORAŻKA KUBY

W sali warszawskiej „Polonii” 
rozegrano w środę międzynarodo 
we spotkanie koszykówki męż­
czyzn między akademicką repre­
zentacją Kuby i młodzieżową re­
prezentacją Polski. Mecz zakoń­
czył się zwycięstwem zespołu poi 
skiego 66:53 (39:25).

PŁYWACKI REKORD
22-letnia pływaczka francuska 

Rosy Piacentini ustanowiła nowy 
rekord Europy w wyścigu na 200 
m grzbiet, uzyskując czas — 2.35,6.

LEGIA WYGRAŁA
Na stadionie Wojska Polskiego 

w Warszawie rozegrane zostało 
przy świetle elektrycznym między 
narodowe spotkanie piłkarskie 
między warszawską Legią i czoło 
wą drużyną bułgarskiej I ligi Bo- 
tewem Plowdiw. Wysokie zwycię 
stwo odnieśli piłkarze Legii — 7:3

16 rocznica Układu 
Poczdamskiego

2. bm. minęło 16 lat od chwi 
li podpisania w Poczdamie hi­
storycznego układu przez 
przedstawicieli zwycięskiej 
koalicji antyhitlerowskiej. 
Przypominając tę rocznicę 
prasa Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej publikuje sze 
reg okolicznościowych artyku­
łów7. Stwierdza się w nich, że 
rocznica podpisania układu 
poczdamskiego jest w obecnej 
sytuacji jednocześnie dniem 
oskarżenia i dniem apelu. 
Oskarżeni są ci, którzy wy­
stępują przeciwko zasadom 
układu, wskrzeszają ponownie 
militaryzm niemiecki w NRF 
i próbują pchnąć świat w 
otchłań nowej wojny.

Dopóki panuje militaryzm 
niemiecki, pokój w Europie 
jest zagrożony — głoszą auto­
rzy artykułów. Jedynie słusz­
ny kierunek wskazuje memo­
randum Związku Radzieckie­
go w sprawie traktatu poko­
jowego z Niemcami oraz nie­
miecki plan pokoju. Oba tc 
dokumenty oparte są właśnie 
na zasadach Układu Poczdam­
skiego. (PAP)

Oceanografowie ZSRR 
zbadają Atlantyk

W najbliższych dniach ra­
dziecki statek oceaniczny „Mi­
chał Łomonosow” popłynie na 
Atlantyk wioząc ekspedycję, 
która przeprowadzi badania 
na obszarze północno-zachod­
niej części tego Oceanu.

Oceanografowie radzieccy 
mają przez 4 miesiące badać 
Golfstrom i prąd północno­
atlantycki. Program prac nau­
kowych obejmuje m. in. bada­
nie procesu wymiany cieplnej 
między wodami oceanu i 
atmosferą. (PAP).

Zwłoka USA w próbach 
badania Księżyca

Zgodnie z amerykańskim 
programem badania Księżyca, 
od pewnego czasu w ośrodku 
na Cap Canaveral przygotowy 
wano się do wystrzelenia ra­
kiety „Ranger 1”, która bieg­
nąc po wydłużonej orbicie ma 
zbliżyć się do księżyca, ale 
go nie okrąży.

Wystrzelenie „Rangera 1” 
było kilkakrotnie anonsowane, 
a następnie odkładane. We wto 
rek wieczorem rzecznik agen­
cji aeronautyki i przestrzeni 
kosmicznej (NASA) podał do 
wiadomości, że „ze względu na 
trudności techniczne” próba 
została odroczona sdne die.

ćwiczenia 
wo;sk KBW

Sierpień — jeden z dwóch 
tradycyjnie urlopowych mie­
sięcy dla cywilów, jest okre­
sem wytężonej pracy szkole­
niowej naszych żołnierzy. W 
najbliższym czasie odbędą się 
na terenie woj. poznańskiego 
ćwiczenia wojsk Korpusu Bez­
pieczeństwa Wewnętrznego, 
przeprowadzane zgodnie z rocz 
nym planem szkolenia. Życzy­
my jak najlepszych rezultatów 
oraz... pogody.

„Śląsk" śpiewa 
i tańczy w Moskwie

Państwowy Zespół Pieśni i 
Tańca „Śląsk” rozpoczął wy­
stępy w Moskwie od udziału 
w zbiorowym koncercie sze­
regu znanych zespołów ra­
dzieckich i zagranicznych, m. 
in. Chóru im. Piatnickiego, or­
kiestry rumuńskiej, pieśnią-, 
rzy meksykańskich i in. Kil­
kutysięczna publiczność Pała­
cu Sportowego bardzo serdecz­
nie przyjęła polskie pieśni i 
tańce nagradzając je długo­
trwałymi oklaskami.

W środę kierownictwo ze­
społu złożyło wizytę pierwsze­
mu zastępy ministra kultury 
ZSRR — Kuźniecowowi. Wie­
czorem Ministerstwo Kultury 
wydało na cześć gości przyję­
cie, na które przybyli liczni 
przedstawiciele moskiewskie­
go świata kulturalnego i ar­
tystycznego. Przyjęcie upły­
nęło w bardzo miłej, przyja­
cielskiej atmosferze. (PAP)

Śmiertelne zatrucie
podczas pracy

W zakładach barwnikarskich „Bo 
ruta” w Zgierzu wydarzył się 
ponownie śmiertelny wypadek za­
trucia pracownika. 49-letni ro­
botnik działu naftalanu Stefan 
Pawlak wiózł wiadro kwasu azo­
towego. Kwas działając na ocyn­
kowane wiadro wytworzył trujący 
tlenek azotu, który poraził we­
wnętrzne narządy robotnika. Mi­
mo natychmiastowej pomocy lekar 
skiej Pawlak zmarł.

Prokuratura Wojewódzka wszesę 
ła dochodzenia w celu ustalenia 
’ pociągnięcia do odpowiedzial­
ności karnej winnych śmierci ro­
botnika. (PAP)

55 zabitych wskutek 
obsunięcia się ziemi

Indyjska wioska Daduwa w pro 
wincji Uttar pradesz zniszczona 
została W wyniku olbrzymiego o- 
bsunięcia się ziemi. 55 osób zosta­
ło zabitych. Ocalała jedynie 7-let- 
nia dziewczynka. Katastrofa na­
stąpiła przed 4 dniami, jednakże 
dopiero we wtorek wiadomość o 
tragedii dotarła do Delhi. (PAP)
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Prowokacyjna polityka Bonn
Komunikat PaHii OemokraiycznycSi

W Berlinie opublikowano komunikat z posiedzenia Cen- 
tralnego Bloku Partii Demokratycznych i organiza­

cji masowych NRD, które odbyło się 31 lipca. Na posiedze­
niu tym dyskutowane były problemy związane z aktualną 
sytuacją polityczną oraz z zawarciem traktatu pokojowego 
z Niemcami.

zawarcie traktatu pokojowego 
utrwalić pokój w Niemczech.

PAP

Pył kosmiczny 
ze stratosfery

Po raz pierwszy jedna z amery­
kańskich rakiet, przeznaczona do 
badania górnych warstw atmosfe 
ry ziemskiej, została wyposażona 
w urządzenie do pobierania pró­
bek pyłu znajdującego się w stra 
iosferze.

Przypuszcza się, że znaczna
część mikrometeorytów tj. pył- 

średnicyków kosmicznych o

Czy termin zostanie dotrzymany?
| jeszcze o budowie obiekśu &S Waria j

Strauss kupuje 
pociski „Pershing"

Ministrowie obrony Stanów Zje 
dnoczonych i Niemiec zachodnich 
Mena mara i Strauss oznajmili w 
poniedziałek, że są całkowicie zgo 
dni co do tego, iż potencjał nu­
klearny sił zbrojnych NATO na­
leży „wzmocnić i unowocześnić”.

We wspólnym komunikacie ogło 
szonym na zakończenie 18-dniowej 
wizyty Straussa w Stanach Zjed­
noczonych dwaj ministrowie ogło 
sili także o swej jednomyślności 
co do potrzeby umocnienia sił 
konwencjonalnych, jednakże — 
jak podkreśla agencja UPI — wię 
kszy nacisk położyli oni, zdaniem 
obserwatorów, na broń jądrową, 
„co odzwierciedla wpływ Strau­
ssa”. Dyskutowano także nad 
wspólnym wykorzystaniem obiek 
tów wojskowych oraz nad zwięk 
szeniem dostaw nowoczesnej bro 
ni z USA do NRF. Zachodnionie- 
miecki program zakupów sprzętu 
wojskowego przekracza obecnie 
miliard dolarów. Jak informuje 
UPI główną uwagę poświęcił 
Strauss nabyciu pocisków Per­
shing (zasięg 500 kilometrów), za 
sumę 120 min. dolarów. (PAP)

Norstad 
a strategia NATO 
Naczelny dowódca sił zbroj­

nych NATO w Europie gene­
rał Norstad domaga się wzmo 
żenią przygotowań wojsko­
wych przez państwa należące 
do bloku północno-atlantyc­
kiego. W rozmowie z obserwa­
torem wojskowym dzienni­
ka „Frankfurter Allgcmeine- 
Zeitung”, którą to rozmowę 
Wspomniany dziennik opubli­
kował w środę, Norstad o-

Negatywna reakcja rządu 
bońskiego na propozycje rządu 
NRD dotyczące zawarcia trak­
tatu pokojowego i przyjęcia 
niemieckiego planu pokoju, 
wyraźnie świadczy o tym, kto 
w Niemczech jest zwolenni­
kiem pokojowego rozwoju, a 
kto występuje za użyciem 
siły. Prowokacyjna polityka 
Bonn skierowana przeciwko 
traktatowi pokojowemu ma na 
celu rozszerzenie przy pomocy 
wojny panowania NATO na 
całe Niemcy. Jednakże te pla­
ny bońskich militarystów zo­
staną pokrzyżowane poprzez 
zawarcie traktatu pokojowego.

Komunikat protestuje prze­
ciwko prześladowaniu przez 
władze zachodnioniemieckie 
obywateli NRD, którzy udają 
się do Niemiec zachodnich. 
Fakty świadczą o tym — gło­
si komunikat, że wszyscy oby­
watele NRD, którzy propagują 
w Niemczech zachodnich poli­
tykę pokoju są aresztowani i 
osadzani w więzieniach. Cen­
tralny Blok Partii Demokra­
tycznych ostrzega w związku 
z tym obywateli NRD, aby w 
interesie swego własnego bez­
pieczeństwa unikali wyjazdów 
do NRF i Berlina zachodniego.

Centralny Blok Partii De­
mokratycznych i organizacji 
masowych wita z uznaniem 
projekt programu KPZR, któ­
ry rozwija olbrzymie perspek­
tywy przed całą ludzkością. 
Komunikat podkreśla, że demo 
kratyczne siły w Niemczech 
w ścisłej przyjaźni ze Związ­
kiem Radzieckim dołożą wszel 
kich wysiłków, aby poprzez

lapaść na konsulat 
kubański w Kolumbii

W mieście Barranąuilla w 
Kolumbii dokonano ostatnio 
napaści na konsulat kubański 
ostrzeliwując go z karabinu 
maszynowego. Na znak pro­
testu przeciwko tej zbrodni­
czej napaści odbyła się de­
monstracja z udziałem około 
10 tysięcy osób.

Kolumbijskie ministerstwo 
spraw zagranicznych wyraziło 
rządowi kubańskiemu ubole­
wanie z powodu tej napaści.

PAP

mniejszej niż 1/1000 mm, które 
dostały się w zasięg przyciągania 
naszej planety, zanim opadnie na 
powierzchnię Ziemi jest przez 
dłuższy czas zawieszona w powie­
trzu.

Pył pochwycony i sprowadzony 
na Ziemię przez rakietę z wyso-
kości 200 
kładnym 
micznym 
ustalenia 
dzi o to

km poddany został do- 
badaniom zarówno che- 
jak i fizycznym w celu 
jego pochodzenia Cho- 

aby wyeliminować cząst
ki pochodzące z Ziemi, jak np. 
popioły wyrzucane przez wulka­
ny lub cząstki gleby porywane 
przez wiatry.

Jeżeli oka że się, że stosując ta­
ką metodę można rzeczywiście c- 
trzymywać dowolną ilość świeże­
go pyłu kosmicznego, to klasyfi­
kując jego własności będzie moż­
na wyciągnąć szereg pożytecz­
nych wniosków dla różnych dzie­
dzin nauki. (API)

Poważny dorobek 
polskich radioamatorów

Polscy radio-amatorzy przygotowują się do międzynarodowej na­
rady amatorów-ultrakrótkofalowców, która odbędzie się we wrze­
śniu br. w schronisku na Szyndzielni k. Bielska. Tematem tej na­
rady, organizowanej przez Polski Związek Krótkofalowców, będzie
omówńenie planu współpracy z 
krajów.

Użytkowanie fal ultrakrótkich o 
długościach od kilku cm do kilku 
m, ze względu na stały rozwój 
techniki, ma coraz większe za­
stosowanie. Fale ultrakrótkie w 
odróżnieniu od krótkich, średnich 
i drugich, nie są zatrzymywane 
przez jonosferę i mogą biec swo­
bodnie w kierunku innych planet, 
czy międzyplanetarnych poja­

podobnymi organizacjami innych

świadczył, że .odstraszanie
pozostaje nadal najważniej­
szym elementem strategii 
NATO”.

Od Niemiec zachodnich — 
pisze dziennik — Norstad o- 
czekuje, „możliwie jak naj­
szybszego uzupełnienia składu 
8 dywizji niemieckich tak by 
znajdowały się w gotowości 
bojowej. Norstad chce rów­
nież otrzymać od Niemiec za­
chodnich więcej terenów, na 
których można byłoby zain­
stalować baterie rakietowe”.

PAP

Biolokator
W jednym z instytutów moskiew 

skich skonstruowano aparat do 
stawiania diagnoz lekarskich przy 
pomocy ultradźwięków. Zasada 
jego działania przypomina radio­
lokację, jednakże zamiast fal ra­
diowych wykorzystuje się drgania 
ultradźwięków.

Biolokator wykrywa np. w or- 
ganiźmie ludzkim obecność ob­
cych ciał, m. in. nowotworów w 
bardzo wczesnych stadiach roz­
woju. Pod tym względem ma on 
rnaczną przewagę nad aparatem 
rentgenowskim, który „zauważa” 
jedynie ciała twarde. Ultradźwięki 
pozwalają także na ustalenie pew­
nych zmian w sercu, nieuchwyt­
nych dla elektrokardiografii.

(PAP)

Proces Eichmanna 
zbliża się ku końcowi 
Proces ludobójcy Eichman­

na, który miał być wznowio­
ny w czwartek, został odro­
czony do 8 sierpnia z powodu 
choroby jednego z trzech sę-
dziów izraelskich 
mina Halevy.

Benja-

Po wznowieniu przewodu 
sądowego wygłoszą końcowe 
przemówienia prokurator i 
obrońca, po czym nastąpi 
przerwa w celu ustalenia wy­
roku. (PAP)

Dahomej zajął 
bazę portugalską 
Ludność Dahomeju (Afryka 

zachodnia) zajęła we wtorek 
położoną na terytorium tego 
kraju portugalską bazę woj­
skowa Ajuda Rezydent Portu­
galii został wydalony noża gra 

nice Dahomeju. (PAP)

Interesująca 
loteria

Pragniemy zaintere­
sować naszych czytelni­
ków, bardzo interesują­
cą loterią „Gazety Po­
znańskiej”. W każdym 
kiosku „Ruchu” można
nabywać 
rii. Cena 
grody: 2 
sobowe,

losy tej lote- 
losu 5 zł. Na- 
samochody o- 
2 motocykle,

skuter, 20 pralek elek­
trycznych oraz ponad 3 
tysiące innych nagród. 
Losowanie 10 września 
1961 roku.

Walka o wyzwolenie 
Goa, Damanu i Diu

W mieście Rajkot (Indie) 
odbyła się konferencja indyj­
skiej organizacji działającej 
na rzecz wyzwolenia Goa, Da- 
majiu i JDiu spod panowania 
kolunialistów portugalskich.

Zebrani uchwalili rezolucję 
głoszącą, iż panowanie portu­
galskie na ziemi indyjskiej 
powinno się skończyć jeszcze 
w bielącym roku. Rezolucja 
stwierdza następnie, że Portu­
galczycy są w stanie pano­
wać w Goa. Damanie i Diu je­
dynie dzięki poparciu bloku 
NATO, a zwłaszcza Stanów 
Zjednoczonych i Wielkiej Bry­
tanii.

Uczestnicy konferencji wez­
wali Hindusów do organizo­
wania demonstracji przed am­
basadami krajów NATO w 
Indiach, jeśli mocarstwa za­
chodnie nie zaprzestaną udzie 
lać pomocy Salazarowi. (PAP)

zdów, co w obecnej dobie budo­
wy różnych satelitów, jest szcze­
gólnie ważne przy nawiązywaniu 
łączności. Zagadnienia te wyma­
gają, oczywiście, przeprowadzania 
szeregu badań. Zajmuje się nimi 
grupa polskich amatorów - ultra- 
krótkofalowców. Około 50 specjał 
nych radiostacji, rozmieszczonych 
w miastach, wsiach i na szczytach 
górskich, dostarcza cennego ma­
teriału dla polskiej radiofonii.

Polscy radio-amatorzy mają już 
poważny dorobek, np. uzyskali już 
łączność z 10 różnymi krajami Eu 
ropy, a nawet z odległą Irlandią. 
W swoich pracach badawczych 
współpracują m. in. z amatorami-
ultrakrótkofalowcami ZSRR,
Czechosłowacji, Węgier, NRD. U-
trzymują też kontakty: z Anglią,
Austrią, Holandią, Jugosławią i
Szwecją. (PAP)

Od kilku lat kibice zdążający na stadion 22 Lipca oglądali wy* 
sokie czerwone niury ośrodka sportowego KS Warta wznoszące 

się tuż obok stadionu. Od kilka już lat przedstawiciele różnych 
dyscyplin sportowych i ich sympatycy z niecierpliwością oczekują 
na otwarcie tego tak potrzebnego dla sportu poznańskiego obiektu. 
Terminów zakończenia budowy było kilka. Niestety, jak dotąd żaden 
nie został dotrzymany.

W ostatnim jednak czasie, dzię­
ki wytężonej i ofiarnej pracy dzia 
łączy, budowa Krytego Zespołu 
Urządzeń Sportowych KS Warta 
(bo taka jest oficjalna nazwa) 
weszła na realne tory. Nareszcie 
są w wystarczającej ilości środki 
finansowe i limity przerobowe. 
Kierownictwo budowy z inż. J. 
Łysym na czele zrobiło ze swej 
strony wszystko, aby ostatni ter­
min tzn. 15. XII. 61 r. został do­
trzymany. W tej chwili wiele za­
leży od głównego wykonawcy. Jest 
nim Poznańskie Przedsiębiorstwo 
Budownictwa Przemysłowego nr 1. 
Oprócz niego prace na budowie 
prowadzą Elektromonlaż 1 przed­
siębiorstwo Instalacje Przemy­
słowe.

Do dnia 30. XI. 61 r. mają być 
zakończone roboty elektryfikacyj­
ne, a dwa tygodnie później roboty 
budowlane. Wymienione przedsię­
biorstwa będą musiały włożyć w 
tę budowę maksimum wysiłku 
jeżeli termin grudniowy ma być 
dotrzymany. Na rok bieżący plan 
przerobowy wynosił 8.300 tys. zł 
a do lipca przerobiono dopiero 
3 300 tys. złotych. Tak więc w 
ciągu 4 miesięcy należy przerobić 
5 min złt a to jest bardzo dużo.

Już w tej chwili ośrodek przed­
stawia się imponująco. Obok bu­
dynku gospodarczego, w którym 
znajdą pomieszczenia hotel na 64 
osoby, kawiarnia, restauracja —

wykańcza się salę gimnastyczną a 
widownią na 1000 miejsc siedzą­
cych i basen pływacki o wymia­
rach 25X12,5 m z 500 osobową wi­
downią. Zaplecze zarówno sali jak; 
i basenu jest zaopatrzone w od­
powiednią ilość szatni i natrysków 
oraz innych urządzeń sanitarno-i 
higienicznych. Ogólny koszt bu­
dowy wynosi 35 min. zł. z fundu­
szów Totalizatora Sportowego.

Żywimy nadzieję, że przedsię­
biorstwa zrobią wszystko, aby wy­
kończyć budowę w terminie.

M. STABROWSKI

fila lat łuta lla Polaka

Z wędrówek po Dolnym Śląsku: rówieśnik Polski — dąb „Chro­
bry" rosnący koło Szprotawy.

CAF. — fot. Sokołowski

Tragiczna 
śmierć maturzysty

2 bm. zginął w Tatrach na za­
chodniej ścianie Kościelca 19-let- 
ni Zdzisław Jezierski — maturzy­
sta z Łodzi. Jezierski wyszedł ra­
zem z kolegą Wacławem ?Joczu- 
radem z Bytomia na wycieazkę. 
Ponieważ w Tatrach była ładna 
pogoda, chłopcy wybrali, się na 
Kościelec nad Czarny Staw Gą­
sienicowy. Obaj nie byli taterni­
kami, nie mieli też żadnego sprzę 
tu asekuracyjnego. Już w górze 
Jezierski namawiał młodszego ko­
legę na wspinaczkę zachodnią 
stroną Kościelca, ten jednak nie 
zgodził się. Jezierski poszedł sam. 
W pewnym momencie odpadł od 
ściany skalnej. Jak opowiadał Mo 
czurad, jego kolega leciał około 
30 metrów głową w dół, a za nim 
Wielki głaz skalny, który oder­
wał się od ściany.

Zaalarmowane o wypadku Gór­
skie Ochotnicze Pogotowie Ratun 
kcwe natychmiast pospieszyło w 
góry; okazało się, że Jezierski 
zginął na miejscu. (PAP)

Adwokat aferzysta
Do Sądu Wojewódzkiego dla m. 

Łodzi wpłynął akt oskarżenia prze 
ciwko łódzkiemu adwokatowi Ja­
kubowi Tajchmanowi. Obszerny 
akt oskarżenia zarzuca mu < czy­
nów przestępczych. Tajchman po 
wołując się na swe wpływy w są­
dzie i prokuraturze pobierał od 
klientów wysokie sumy za obiet­
nice uzyskania łagodnego wyroku 
względnie za zwolnienie z aresztu 
tymczasowego.

Tajchman swój przestępczy pro 
eeder uprawiał przez długi czas. 
I tak w jednym z przypadków za 
obietnicę złagodzenia kar orzeczo 
nych wyrokiem sądowym wobec 
4 oskarżonych pobrał 100 tys. zło­
tych. W innej sprawie za podob 
ne usługi pobrał 28 tys. złotych. 
Za obietnicę umorzenia dochodzę 
n:a karnego i zwolnienia z aresz­
tu w jednym z przypadków wziął

Przed inaugurację
VI Kajakowych Mistrzostw 

Europy
Dwa tygodnie dzieli nas od wiel 

kiej międzynarodowej batalii wod­
niaków jaką będą VI Kajakowe 
Mistrzostwa Europy w Poznaniu 
na Malcie.

Na torze regatowym przeprowa­
dzono niezbędne poprawki i ulep­
szenia. Kwatery zostały gruntow­
nie odrestaurowane. Należy się 
więc liczyć, że do chwili inaugu­
racji regat wszystko będzie goto­
we.

Ekipy poszczególnych państw 
otrzymają obszerne namioty z 
odpowiednim wewnętrznym wypo 
sażeniem. Zagraniczne zespoły zo­
staną zakwaterowane w Politech­
nice Poznańskiej przy ul. Kórnic­
kiej. Polacy zamieszkają w gma­
chu Szkoły Pielęgniarstwa przy ul. 
Mostowej. Wszyscy zawodnicy sto­
łować będą się w Politechnice. 
Cały obiekt na Malcie zostanie do­
datkowo zradiofonizowany i otrzy­
ma kilka punktów telefonicznych.

Otwarcie mistrzostw Europy od­
będzie się uroczyście. Ekipy zbio- 
rą się w przeddzień zawodów 
przed Starym Ratuszem, gdzie na­
stąpi ich powitanie przez przedsta­
wicieli miasta Poznania, GKKFiT 
oraz PZK. Przewodniczący Prezy­
dium Rady Narodowej ni. Pozna­
nia przyjmie gości tradycyjną 
lampką wina w Sali Odrodzenia 
Starego Ratusza.

* * *
Zwycięskie załogi, bezpośrednio 

po ukończeniu biegu, otrzymają 
medale złote, srebrne lub brązowe. 
Po zakończeniu regat odbędzie się 
przyjęcie w „Adrii”, gdzie nastąpi 
rozdanie nagród i upominków.

Podczas trwania mistrzostw w 
sali Nowego Ratusza obradować 
będzie Kongres Międzynarodowej 
Federacji Kajakarzy.

* * *

II liga
W środę rozegrano kolejne 

spotkania o mistrzostwo II li­
gi piłkarskiej. Stały one pod 
znakiem wyników remiso­
wych. Z ośmiu meczów, które 
odbyły się w tym dniu, aż 
cztery zakończyły się rezulta­
tem nierozstrzygniętym. War­
szawska Gwardia umocniła się 
na pozycji przodownika tabeli 
po wysokim zwycięstwie nad 
Lublinianką oraz nieoczekiwa 
nym remisie Arconii Szczecin 
z Olimpią Poznań. A oto wy­
niki środowych meczów: 
Wawel Kraków — Calisia 0:1 
(0:1); Bałtyk Gdynia — Legia 
Krosno 1:1 (0:0); Gwardia War 
szawa — Lublinianka 5:0 (2:0); 
Arconia Szczecin — Olimpia 
Poznań 4:4 (4:1); Naprzód Li- 
piny — Arka Gdynia 6:1 (2:0); 
Śląsk Wrocław — Polonia War 
szawa 5:2 (4:1); Unia Tarnów 
— Pogoń Szczecin 0:0; Stal 
Rzeszów — Unia Racibórz 0:0; 
Garbarnia Kraków — Piast 
Gliwice 1:1 (1:0) — mecz roze­
grano we wiórek.

TABELA
1. Gwardia Warszawa 27:9
2. Arconia Szczecin 25:11
3. Naprzód Lipiuy 24:12
5. Unia Racibórz 24:12
5. Śląsk Wrocław 24:12
6. Pogoń Szczecin 22:14
7. Unia Tarnów 21:15
8. Stal Rzeszów 20:16
9. Wawel Kraków 19:17

10. Piast Gliwice 17:19
U. Liegia Krosno 17:19
12. Garbarnia Kraków 16:20
13. Calisia 16:20
14. Bałtyk Gdynia 15:31
15. Arka Gdynia 11:25
16. Olimpia Poznań 10:26
17. Polonia Warszawa 10:26
18. Lublinianka 6:34

43:18
46:17
39:13
34:21
32:22 
21:17 
33:26
24:24
26:23 
23:37 
17:28
28:31
21:31
18:28
24:37
31:44 
11:27
18:44

Piłkarzom
Polonii Poznań

30 tys. złotych, w innym 20 
złjtych. (PAP)

Nowy automat
Niektóre towary wyłożone

tys.

f

na
wystawach sklepowych szybko 
ulegają zepsuciu pod wpływem 
światła słonecznego.

Żeby tego uniknąć, niedawno w 
NHD wyprodukowano szyty wy­
stawowe nie przepuszczające ul-
trafioletowych
które

promieni słońca,
są najbardziej szkodliwe

dła tkanin, barwników, środków 
żywności itp.

Obecnie w Szwajcarii zastoso­
wano komórkę fotoelektryczną. 
która pod wpływem światła sło­
necznego steruje urządzeniem 
podnoszącym lub opuszczającym 
zasłonę rozciągająca się nad wi- 
trj ną. (API)

Po zakończeniu mistrzostw, 21 i 
22 bm. odbędzie się na Malcie re­
wanżowe spotkanie Polska—Szwe­
cja. (p)

Czołówka 
na kortach AZS

Polski Związek Tenisowy ogłosił 
listę rozstawionych w grze poje­
dynczej mężczyzn i kobiet na te­
goroczne mistrzostwa Polski, które 
odbędą się w dniach 8—13 bm. na 
kortach AZS przy ul. Noskow­
skiego.

Jako pierwszy wśród mężczyzn 
rozstawiony został Gąsiorek. Za 
nim w kolejności idą jako drugi 
Skonecki (przyjedzie na pewno do 
Poznania), potem Piątek, Maniew- 
ski. Radzio, Orlikowski W. Nowic- 
kf i Figę. A więc ósemka najlep­
szych aktualnie tenisistów Polski. 
Wśród kobiet rozstawiono cztery 
zawodniczki: Jędrzejowska. Fili- 
pówne. Szmidtównę i Rylską.

Ponieważ PZT dopuścił do mi­
strzostw tylko 32 zawodników i 18 
zawodniczek, z Poznania startować 
będą: Gąsiorek. Piątek, Kramer, 
Filipówna, Jaśkowiakówna fi Pry- 
mińska. Najfatalniej wylosowała 
Jaśkowiakówna, która już w pierw 
■zej grze zmierzy się z Jędrzejow­
ską. Poza tym Filipówna gra w 
nierws?vm dniu z Do’kow«ka a 
Prymińska z Kucharską. Wśród 
mężczyzn Gąsiorek rozegra swoja 
pierwszą grę z Zofińskim, Kramer 
z Tymowskim, a Piątek z Rvbar- 
czvkiem. Z pozostałych gier nierw- 
szego dnia najciekawiej zapowia­
dają się spotkania Maniew^kiego 
z Prystromem i Jamroza z Kuba- 
tym. (s)

dziękujemy za pozdrow.enia na­
desłane ze zgrupowania znad mo­
rza dla kibiców i redakcji „Gło­
su”. (x)

Młodzi piłkarze 
na obozie

Wydział Wyszkoleniowy POZPN 
urządza od 10—24 bm. w Wągrow­
cu obóz szkoleniowy dla 47 mło­
dych, zdolnych piłkarzy, reprezen­
tujących "barwy wielu klubów 
okręgu.

Kierownikiem obozu jest inż. 
J. Matuszewski. Treningi będą pro 
wadzili pp. mgr Balcer, Edw. Noj 
wieki, Preja i Auguścik.

W czasie trwania obozu odbędzie 
się kilka spotkań sparringowych 
z okolicznymi drużynami. (p)

Kolarze-pccztowcy 
na starcie

Tradycyjne, doroczne wyścigi 
kolarskie łącznościowców okręgu 
poznańskiego (z województwem 
zielonogórskim) odbędą się 6 bm. 
w Poznaniu.

Start (o godz. 9.30) i meta na 
boisku KS Pocztowiec przy moście 
Rocha. Trasa około 50 km. (dla 
mężczyzn) przebiegać będzie uli­
cami Podwale, Bałtycką, Łechicką, 
Obornicką przez Piątkowo, Su- 
coylas do Chludowa i z powrotem.

Do udziału zakwallfkowało się 
45 mężczyzn i 6 kobiet. (x)

Komunikaty
WKS Grunwald zawiadamia, że 

wznowione zostały treningi piłkar­
skie dla sekcji młodzieżowej. Od­
bywają się one codziennie z wy­
jątkiem soboty, od godz. 16 30—30 
na boisku przy ul. Marcelińskiej.
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Notatki 
gospodarcze

Notatki zza Pirenejów

Kłosy dorodne ziarnem i nabrzmiałe wilgo­
cią, chylą swe ciężkie głowy w pękatych men­
dlach. Deszcz pada prawie bez przerwy i ma- 
luje je złowieszczą czernią. Czekają wieś cięż­
kie dni. Każda para rąk będzie na wagę sprząt­
niętego zboża. Nie wystarczy praca wydajnych 
maszyn, trzeba poprosić o pomoc miasta, bę­
dzie to bowiem wyścig z czasem i... deszczem. 
Przy takim spiętrzeniu robót, gospodarzom nie 
czas myśleć o jedzeniu, musi o tym kto inny 
pamiętać. I to o dobrym jedzeniu, sam chleb 
i piwo sił przecie nie dają...

Jak zatem handel reaguje 
na aktualną pogodę wsi, 

czy przyjął do siebie słowa a- 
pelu o niesieniu wszechstron­
nej pomocy wsi w czasie te­
gorocznych żniw? Odpowiedź 
ma nam dać krótki zwiad 
dziennikarski na trasie do 
Chodzieży.

CHLUDOWO, 20 km od Po­
znania. Przed sklepami kilka 
rowerów moknie na złośliwej 
mżawce. Sklep z wyrobami 
przemysłowymi zaopatrzył się, 
widać w nowe towary, gwar­
no tam bowiem i tłoczno. —
Mniej 
czym, 
prosto 
kaszę,

kupujących w spożyw- 
Gospodynie, widać, że 
od pieca, biorą mąkę, 
chleb, bułki i cukier.

sem (mamy mniejsze dostawy — 
jak w czerwcu) i margaryną, ni­
czego brakować nie powinno...

A tymczasem Budzyń musi 
czekać dwa tygodnie na mą­
kę, kaszę, drożdże i budynie... 

IM ie została jeszcze wyjaśnio 
na sprawa niefortunnego 

eksperymentu. Dowiadujemy 
się w Wydziale Transporto­
wym w poznańskim WZGS-ie:

— Były wskazania, by trans 
port handlu wiejskiego koma- 
sować w powiatach. Wysłali­
śmy pisma w tej sprawie. Ini­
cjatywa utworzenia przedsię-

Ot, zwykłe codzienne zakupy. 
Na pole i psa nie wygnać, 
więc przygotowują gorący o- 
biad w domu. Pod ścianami 
sklepu stoi sterta skrzynek z 

' wódką (czyżby na akcję żniw­
ną?...), w magazynie widać 
drugą taką z syfonami pełny­
mi wody sodowej. Dobry to 
pomysł, kiedy piwa (jak teraz 
właśnie) nie ma, ale czy będą 
zapasowe do wymiany? Gorą­
ce dni pokażą, obecnie jest na 
wet na półkach płynny owoc. 
Jest także kiełbasa, leży wła­
śnie na blaszance z cukierka­
mi... Mało jej jednak, już za 
kilka minut zabraknie. Nie 
ma konserw mięsnych i mar­
garyny. Gospodynie radzą o 
wyprawie do Poznania...

OUDZYN leży 14 km od 
Chodzieży. Sąsiedztwo to 

gorzej widać służy Budzynio­
wi, bo półki tamtejszego spo­
żywczego sklepiku opróżniono 
do czysta. Nie ma nawet dróż 
dży, mąki (od tygodnia!) i ka­
szy, nie mówiąc o tłuszczach, 
konserwach i budyniach. Tu-

biorstw 
tów.

Były 
lecenia, 
nów?

należała do powia-

to wskazania czy po- 
z określeniem termi-

taj mysz z rozpaczy 
zjeść własny ogon...

Sklepowa rozkłada 
— Właśnie czekam 

war. Tak już drugi

gotowa

ręce: 
na to- 

tydzień.
Przedtem, jak magazyn był 
na miejscu, odbierałam dosta­
wę co siedem dni, teraz prze­
nieśli go do Chodzieży, dowo­
żą co dwa tygodnie.

W sklepie mięsnym wisi 
parę wątrobianek, połeć sło­
niny, jest trochę mięsa wie­
przowego i smalec. Dwukro­
tne dostawy tygodniowe kieł­
basy są stanowczo za małe, 
lepiej już z mięsem, zwiększo 
no przydział mrożonek.

Piekarnia najliczniej odwie­
dzana jest w dni spędu. Choć 
na okres żniw wypiek zwięk­
szono o polęwę, bywa, że i 
Chleba zabraknie. Mieszkańcy 
okolicy biorą pieczywo na kil­
ka dni, jeśli go brak, muszą 
piec sami, lub ponownie przy­
jeżdżać do Budzynia. Teraz 
pół biedy, bo leje, ale co bę­
dzie w pogodę?

W Gromadzkiej Radzie 
przyjmuje nas sekretarz:

Budzyń ma 3 spółdzielnie pro­
dukcyjne i 2 PGR-y. Liczą one 
na pomoc ekip żniwnych. Zaopa­
trzenie musi, oczywiście, ulec po­
prawie, zwłaszcza kiedy przy jadą 
ekipy, o pustkach w sklepie spo­
żywczym wiedzą. Właśnie interwe 
niowali w Komitecie Powiatowym 
Partii. Kłopoty wynikły z chwilą 
utworzenia od pierwszego lipca 
osobnego przedsiębiorstwa trans­
portowego przy PZGS w Chodzie­
ży. Zdaje się, że to eksperyment, 
tutejszemu GS-owi zabrano samo 
chód... Dziś podobno mają przy­
wieźć towar. Wiedzą, że czasami 
brak Chleba, piekarnie nie nadą­
żają z wypiekiem.

Zaskoczył nas ton, chodzie- 
Ski eksperyment transporto­
wy. Musimy to wyjaśnić w 
CHODZIEŻY.

W Wydziale Przemysłu i 
Handlu Prezydium PRN kło­
pot z dostawami był dobrze 
znany:

•— Tak, to ten pomysł z samo­
chodami. Podobno PZGS działa 
na podstawie pisma WZGS-u z 
Poznania — informuje urzędnicz­
ka pod nieobecność swego kie­
rownika. — Co z zaopatrzeniem? 
Prócz wiadomych kłopotów z mię

— Tylko wskazania. O tym 
przedsiębiorstwie w Chodzie­
ży nic nie wiemy. Gdyby ta­
kie już powstało, byłoby 
pierwszym w Wielkopolsce. 
Ale mam tu sprawozdania z 
terenu i Chodzież nie wyka­
zała żadnych zmian własno­
ści samochodów gminnych 
spółdzielni...

A więc, jak w tym weso­
łym filmie: „Nikt nic nie 
wie”. Tylko, że rzeczywistość 
niewesoła.

Zwróciliśmy się na koniec 
do wiceprezesa WZGS — Wla 
dysława Miśkiewicza:

— Dni bezdeszczowe spowodują 
spiętrzenie prac żniwnych na krót 
ki okres lepszej pogody. Zabrak­
nie czasu na podstawowe sprawun 
ki, przygotowanie posiłków, przy- 
jadą na wieś ekipy żniwne, a więc 
dodatkowi klienci handlu wiej­
skiego. Czy w związku z tym czy 
nicie jakieś dodatkowe starania 
o usprawnienie zaopatrzenia?

— Oczywiście, poszły odpowied­
nie pisma. PZGS-y mają polece­
nie składania natychmiastowych 
zamówień na odpowiednie dosta­
wy, z chwilą zgłoszenia zapotrze­
bowania na pomoc ekip żniwnych. 
Przygotowuje się specjalne zespo­
ły, które mają dostarczać wody, 
Chleba i żywności na wypadek in­
terwencji. My ze swej strony da­
my im pomoc w ludziach.

No cóż, na razie pogoda 
handlowi sprzyja...

ZBILUT SĘK

W końcu I półrocza br. 
w Warszawie zarejestrowanych 
było 61 ICO pojazdów mecha­
nicznych, tj. 6 razy więcej niż 
przed wojną. W ogólnej ilości 
pojazdów jest: motocykli 23 380, 
samochodów osobowych — 
17 400, w tym 11 160 prywatnych 
(I miejsce w kraju). Następnie 
idą ciężarówki, autobusy i wo­
zy specjalne.

Zakłady Starachowickie 
wyprodukowały prototypową 
serię (100 sztuk) wysokopręż­
nych olejowych silników sa­
mochodowych o mocy 100 KM. 
W przyszłości silniki te napę­
dzać będą ciężarówki „Star 27” 
1 autobusy „SAN” posiadające 
detąd jak wiadomo nieekono­
miczne silniki benzynowe.

a W Świdnickiej F-ce Wa­
gonów rozpoczęto budowę sa- 
mowyładowawczych wagonów 
— kolosów, o nośności 90 ton. 
Prototyp zdał egzamin na pią­
tkę. Do roku 1965 ze Świdnicy 
wyjdzie na żelazne szlaki 1800 
takich wagonów.

W Winiarach pod Kali­
szem trwa rozbudowa zakła­
dów koncentratów spożyw­
czych, które w roku 1965 sta­
ną się największymi tego typu 
w kraju. Ich produkcja to: 
różnego rodzaju koncentraty 
zup jarzynowo-mięsnych, „wir 
szczyzny w płynie” itp. przy­
praw, flaki w kostkach i inne 
smaczne rzeczy.

Warszawskie DBOR i SARP 
przeprowadzają godną uwagi 
akcję ujednolicenia elemen­
tów’ budowlanych takich jak 
węzły sanitarne itd. Dotych­
czas na każdej budowie było 
inaczej. Jednolite katalogi po­
mogą w projektowaniu, pro­
dukcji i wykonawstwie, zmniej 
szając kłopoty i obniżając ko­
szty budownictwa.

Bieguny bogactwa
Gdzie tkwiią przyczyny 

ostrego kryzysu rolnic­
twa hiszpańskiego? 
Rozmawiam z ekononf- 

stą doskonale umiejącym oce­
nić sytuację gospodarczą tego 
kraju. Mówi mi: „Ziemia nie 
należy do tych, którzy ją upro 
wiają. Pięć milionów chłopów 
jest bez ziemi, czyli biorąc 
pod uwagę również ich rodzi­
ny, prawie połowa ludności nie 
ma nic. Lecz setna część tej 
ludności — dodaje — posiada 
połowę Hiszpanii”.

Wszelkie próby reformy 
rolnej napotykały na zacięty 
opór wielkich właścicieli ziem 
skich. Tak na przykład do 1933 
roku zdołano rozdzielić wśród 
mniej więcej 8 600 rodzin 
chłopskich około 8 900 ha zie­
mi. Dalsze kroki w tym kie­
runku przecięło zwycięstwo 
prawicy w wyborach. W po­
ważnym stopniu związane z 
przyznaniem prawa wyborcze­
go kobietom, pozostającym pod 
znacznie silniejszym wpły­
wem kościoła aniżeli mężczy­
źni i znacznie mniej samodziel 
nym aniżeli w innych krajach 
europejskich. Problem w tej 
samej postaci istnieje zresztą 
do dziś i kościół wykorzystu­
je to w pełni. Trójwładza 
wielkich właścicieli ziemskich,

jaką żywi on dla nie dyspo­
nujących własnością.

Kontrasty klasowe pogłębię 
ne szczególnie ostro zaryso­
wanymi różnicami w posta­
wach psychicznych idą w pa­
rze z kontrastami zewnętrzny­
mi. Odnosi się wrażenie, że 
pod cienką powłoką chloro­
formu politycznego, jaki z po 
mocą kościoła rozpostarł nad 
Hiszpanią Franco, gromadzą 
się siły protestu przeciw dal­
szemu odcinaniu kraju od 
wszystkiego co w świecie ży­
wotne. Od czasu do czasu, 
mimo niezliczonych barier, si­
ły te dają znać o sobie.

Na przykład w maju bieżącego 
roku Franco odbywając podróż po 
Andaluzji, spotkał się nie tylko 
z nadzwyczaj zimnym przyjęciem 
ludności, ale nawet został w nie­
których miejscowościach wygwiz 
dany. Trasa podróży musiała u- 
lec modyfikacjom. Mimo silnej o- 
chrony Franco obawiał się przy­
być do różnych miast w zapowie­
dzianych terminach. Wykryto wte 
dy rozgałęzioną organizację repu­
blikańską i to nie tylko w Anda­
luzji, lecz i w samym Madrycie.

W sytuacji nierozwiązal- 
nych kwestii społecznych, na­
gromadzenie nędzy staje się 
coraz bardziej' krzyczące. Nie­
dożywienie znacznych odła­
mów ludności jest powszech-

kościoła armii oto istota
ustroju współczesnej Hiszpa­
nii. Dodać jednak trzeba, że 
przewaga właściciela ziemi wy 
raża się nie tylko w owym 
skupieniu bogactwa; również 
odpowiednią dozą pogardy.

ne. Zwrócono mi uwagę, że
moja obserwacja, jakoby ty­
powy Hiszpan był mały i su­
chy, ma tylko względne zna­
czenie. Oto dzieci emigrantów 
żyjących w lepszych warun­
kach, me poddają się już te­
mu — zdawałoby się niezmien 
nemu — prawu.

MAURYCY

KO R DA

i nędzy
mas nasłyszałem się już we Fra« 
cji. Także w czasie mej podróży 
z Iranu. Dwóch rybaków z mego 
przedziału mówiło o tym wyraź­
nie. „Franco nie potrafi dać chla 
ba” — stwierdzili. Były to pierw­
sze zdania, które mi dane było 
posłyszeć na ziemi hiszpańskiej. 
Żalono się na niskie zarobki i spa ; 
dającą ich wartość realną, na bez ' 
robocie, które szerzy się coraz sił ! 
niej i na ceny rosnące z miesią­
ca na miesiąc, tak, że są w stanie 
zaobserwować ów wzrost nawet 
turyści. Później znajdowałem zre­
sztą jaskrawe potwierdzenie tycia 
ocen. Trudno nie dostrzec w mia­
stach nędzy przedmieść, całych 
tłumów pucybutów, ludzi chwy­
tających się najróżniejszych prae 
by zarobić choć kilka pesetów, 
niezliczonych drobnych sprzedaw- i 
ców ulicznych. Przed wejściami 
do niektórych stacji metra ma- j 
dryckiego, spotykało się w godzi- 1 
mich zwiększonego ruchu bieda­
ków liczących na drobniutkie za­
robki: oferowali nieco droższe bi- ■ 
lety, jakkolwiek kolejek przy ka­
sach nie było nigdy dużo a bilety 
stosunkowo tanie. Prawie nie wi­
działem korzystających z tych o- 
fert. Od tego rodzaju „zajęć” już 
tylko krok do żebractwa, którego 
rozmiary uderzyć muszą każdego [ 
przybywającego do Hiszpanii. 
Szczególnie nasilone jest ono w j 
atrakcyjnych miejscowościach tu­
rystycznych.

rozmowach zobserwacji

Co mówi^ ludzie ?
Gdy pociąg ruszył z Irunu, 

by przez zieloną, pełną tuneli 
Nawarrę następnie zaś kamie- 
nisto-pustynny płaskowyż Ka­
stylii osiągnąć Madryt, prze­
dział zapełnił się przygodny­
mi współtowarzyszami podró­
ży; dokonał się wtedy dalszy 
etap mego kontaktu z Hiszpa­
nią. Tym razem polegający na

Hiszpania — rok 1961.

ludźmi żyjącymi w tym kraju.
Spotkanie to mógłbym okre­

ślić jako nieco schematyczne. 
Słyszałem bowiem o bezpo­
średniości i gościnności Hisz­
panów. I oto właśnie mogłem 
zaobserwować, że w przedziale 
wszyscy częstowali wszystkich 
swymi zapasami, pito wino z 
jednej butelki, która wędro­
wała z ust do ust. Mnie, orien­
tując się że jestem cudzoziem­
cem, częstowano szczególnie 
gościnnie.

O hiszpańskich trudnościach eko 
nomicznych i biedzie szerokich

Inwazja turystów
□Turystyka stała się od pa-» 

ru lat dla Hiszpanii izo­
lowanej uprzednio od świata, 
ważnym źródłem zasiłków, 
mających podreperować go­
spodarczo tkwiący w mara­
zmie kraj. Turyści ściągać za­
częli licznie. Przyciąga ich 
swoista egzotyka tego nadizwy 
czaj ciekawego kraju, jego 
wspaniałe zabytki, niskie po­
równawczo w dolarach ceny 
utrzymania. Najczęściej spot-' 
kać można Niemców (podob­
nie zresztą we Włoszech czy 
Francji). Według oficjalnych 
danych w 1960 roku turyści 
zostawili w Hiszpanii około 
290 milionów dolarów, a i,ego 
reku spodziewane jest osiąg­
nięcie około 350 milionów; 
Plany idą jeszcze dalej.

Wysiłki by ułatwić turysty­
kę widać na każdym kroku: 
unowocześnia się hotele, bu­
duje się, przerabia i poprawia; 
drogi. Turystyka zwiększa 
ilość samochodów na drogach 
hiszpańskich, ale sami Hisz­
panie posiadają stosunkowo 
niewiele samochodów. W tym 
spora część posiada stare, pie­
czołowicie naprawiane wozy. 
Kontrast z Francją rzuca się 
szczególnie w oczy.

— Woli pan chodzić po ziemi, niż pływać uwięziony na 
statku, co?

— Dlaczego uwięziony? — spytał podejrzliwie.
— Myślę, że tak właśnie czuje się człowiek w czasie 

dłuższej podróży na morzu.
— Coś w tym jest — zgodził się Skowronek. — Pan po­

dobno z ekspresiaka?
— Niezupełnie — odparłem i wymieniłem tytuł dzien­

nika, w którym pracuję.
— I co pan tam robi? Może... sprawy sądowe?
Ostatnie słowa poprzedziła sekunda wahania. Zapew­

niłem go, że to nie moja dziedzina i zaczęliśmy wymianę 
na temat wody, ryb i podróży.

W DOLE, NAD JEZIOREM

Las pachniał młodo, w zagłębieniach ścieżki kryły się 
jeszcze mikroskopijne kałuże po wczorajszym deszczu. 
Z lewej strony pozostawiliśmy drogę wiodącą do stacji, 
i wtedy drzewa zaczęły rzednąć. Wkrótce też zobaczyliś­
my jezioro — błyszczący sierp, rzucony ukosem w las. 
Ścieżka spadała na łeb na szyję, opamiętując się dopiero 
w wodzie, na drewnianym pomoście obok szopy, w której 
najwidoczniej przechowywano kajaki.

— A to co znowu za parka? — zdziwił się Skowronek.
Rzeczywiście, można by przysiąc, że dwoje zakocha­

nych grucha nad wodą.
Basia podniosła się szybko, z wypiekami na twarzy, 

poprawiając włosy bez żadnej przyczyny, co zazwyczaj 
czynią dziewczęta, gdy nie wiedzą co począć. Szypulski 
nie ruszył się z miejsca. Omiótł wszystkich obojętnym 
spojrzeniem i strzepnął niewidzialny pyłek z rękawa.

— Piękna pogoda, prawda?
Co, u diabła, tkwiło w tym człowieku? Nawet tak ba­

nalnych słów nie potrafił powiedzieć sympatycznym to­
nem.

— Cudo, nie pogoda! — zapiała Szuplicka. — A pan — 
rzuciła się na mnie — popłynie ze mną!

Potoczyła się w stronę szopy, gdzie Sztrum mocował
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się z olbrzymią kłódką. Basia stała na boku, gryząc ner­
wowo usta.

— Zaraz, młodzieńcze! — krzyknęła Szuplicka, ładując 
się do wnętrza. — „Pelikan” należy do mnie!

— Świetnie! — powiedział Sztrum. — Wobec tego pani 
Oli polecam „Sorrento”. To tak słodko brzmi...

— Możemy popłynąć na „Sorrento” — zgodził się 
Ryssy.

Sztrum przełknął ślinę.
— Panno Basiu, pani pozwoli?
— Co takiego? Ach... niestety, muszę przypilnować 

obiadu.
Dobrze ci tak, donżuanie od siedmiu boleści! — po­

myślałem. Szuplicka wynosiła wiosła.
— Ahoj! Spodziewam się, kochany, że umie pan ste­

rować... Do widzenia, Basieńko!
Basia stała w tym samym miejscu. Z pewnością nie 

dostrzegała nas; w napięciu, które przeobraziło jej twarz 
w nieruchomą rzeźbę, wpatrywała się w wodę, jakby 
oczekiwała decydującej odpowiedzi.

Szuplicka zapędziła mnie do wioseł. Jej potężne ręce 
machały nimi jak dziecięcą zabawką.

— Ze mną pan nie zginie — oznajmiła. — A na doda­
tek pokażę panu cudny zakątek.

RATUNKU!

Jezioro rozlewało się w obie strony szerokimi odnoga­
mi. Płynęliśmy szybko. Nie spodziewałem się po Szuplic- 
kicj takiej kondycji. Ileż ona może mieć lat? — rozmy­
ślałem, błagając w duchu by zwolniła tempa. Na szczę­
ście wiosło zaplątało się w wodorosty. Wyjąłem je i po­
woli zbierałem zielone, mokre łodygi, obserwując jak 
nikną w wodzie.

Szuplicka obejrzała się.
— Pięknie tu, prawda? Przyjeżdżałam tu na polowa­

nie, dawno, bardzo dawno, pana nie było chyba na świę­
cie. ewentualnie chodził pan po nim ze smoczkiem w 
buzi.

— Jak tu wtedy wyglądało? — zapytałem z rezerwą. 
Mimo wszystko trudno mi było wyobrazić sobie ją w roli 
Artemidy przebiegającej lasy z dubeltówką w ręku.

(c. d. n.)
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Valle de Los Caidosbo 
pociąg zbliżał się powoli da 
A Madrytu. Krążyła znów 

butelka wina. Rybacy już wy­
siedli. Rozmawiałem dla od­
miany z młodym Meksykań- 
czykiem, który jechał do 
krewnych w Hiszpanii. Mówił 
mi, że dziś oddziaływanie Hisz 
panii na kraje Ameryki Ła­
cińskiej należy do historii; 
zresztą skończyło się ono już 
dawno.

Pociąg przecinał właśnie łań­
cuch Sierra de Guadarrama, ze 
swym sławnym wąwozem Somo- 
sierry, gdy mój rozmówca zwró­
cił uwagę na widoczny z dala o- 
gromny krzyż dominujący nad ca 
tą panoramą gór. Wzniesiony dla 
uczczenia zwycięstwa faszystów’, 
liczy 125 m wysokości (przy sze­
rokości ramion 48 m). Pod krzy­
żem mieści się ogromna bazylika 
jednonawowa długości 260 m (ba­
zylika Piotra w Rzymie ma 18C 
m) a opodal nowy klasztor Bene­
dyktynów. Wszystko to kosztowa 
ło — opowiadano mi później —trzy 
letni budżet państwowy! Tymcza 
sem na otwarcie nie ściągnęły o- 
czekiwane tłumy. Ludność przyję 
ła milczeniem tego rodzaju demon 
strację faszystowsko-klerykalnego 
panowania. Valle de los Caidosbo 
— tak nazywa się owo miejsce — 
jest tylko jedynym wyraźnym te­
go świadectwem.

W całym kraju spotykałem 
liczne tablice głoszące zwycię­
stwo Franco (umieszczane na­
wet wewnątrz kościołów), lu­
ki triumfalne, nie mówiąc o 
nazwach ulic. W Madrycie 
wszystkie główne awenidy 
(wielkie, szerokie ulice) ozna­
czone są nazwiskami czoło­
wych faszystów. Avenida Jose 
Antonio, avenida de Calvo So- 
lelo, avenida del Generalisimo 
łączą się jedna z drugą. 
Podobnie w innych miastach 
nieustannie przypomina się o 
frankistowskim panowaniu.

JERZY TOPOLSKI
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Meblujemy się sami
Przez rozum do żołądka

Tym razem biurko
llrhp nieso 

dłuższy

rj bliża się początek roku szkolnego i w niejednym 
.domu trzeba będzie wstawić biurko do odrabia­

nia lekcji. Możemy je zrobić sami, korzystając z pro­
jektu architekta wnętrz p. Emilii Koniecznej z Pozna­
nia. Nowoczesna linia przypadnie zapewne każdemu do 
gustu, a prosta konstrukcja przekona, że posiadanie ta­
kiego biurka to sprawa zupełnie nietrudna. W każdym 
domu bowiem znajdzie się parę starych desek i de- 

szczułek. Do tego trzeba dokupić zwykłą rysownicę kre­
ślarską i parę skrawków dykty. RZUT Z 8OKH

.55

X

48
.65

Tak zaopatrzeni, z naszymi 
rysunkami w ręku idziecie do 
najbliższego stolarza. Kto ma 
parę najprostszych narzędzi
stolarskich u siebie w domu
i trochę ochoty do majster-

kowania niech podejmie się 
tego zadania sam.

Nasze rysunki w kilku rzu­
tach zaopatrzono w niezbędne 
wymiary, pozwalające bez-

demonstro-

wany mebel. Gdy już będzie 
gotowy, można przystąpić do 
ostatecznego wykończenia.

Najprościej surowe drewno, 
szczególnie wtedy, gdy ma ład

błędnie wykonać

Grająca latarka
ne słoje, pociągnąć bezbarw­
nym lakierem. Wierzch biur­
ka z uwagi na łatwość uszko­
dzeń, można pomalować farbą 
olejną na zielono. Równie do­
brze wypadnie, jeśli całe po­
malujemy na kolorowo w spo­
kojnym tonie, harmonizują­
cym z farbami, tak aby pa­
sowało do całego urządzenia 
pokoju, (zm)

TVie, nie, proszę państwa, 
nie będzie to wykro­

czeniem przeciw kodekso­
wi pracy; chodzi mi tylko 
o przedłużenie wypoczynku 
w warunkach naszej co­
dziennej pracy. Lipcowi ur­
lopowicze mogą „pobujać” 
jeszcze w sierpniu, zaś sierp 
niowi — we wrześniu, na 
łonie natury, która przy­
pomni im góry i lasy, czy 
wody Bałtyku, Mazur. Za­
pytacie w jaki sposób użyć 
wczasów w mieście, w roz­
grzanych murach, dusznych 
biurach czy nawet kawiar­
niach? I w mieście można 
spędzić przyjemnie gorące 
dni. Przede wszystkim od­
powiedni wygodny strój. 
Lekka, łatwa do prania su­
kienka, sandałki i duża tor 
ba, w której zawsze powi­
nien się znaleźć kostium lub 
też plażówka. Dla panów 
trepki, lekkie drelichowe 
spodnie, kolorowa koszul­
ka i czasami sweterek. Dzi 
wicie się, że o tym piszę? 
A jednak to konieczne. Pięk 
ne szpileczki, sukienka na 
sztywnej halce, czarne ubra 
nie — szałowo wygląda wie 
czorem na tle świateł ka­
wiarni, czy sali restau­
racyjnej; ale nad Rusałką, 
w Kiekrzu czy Puszczyko­
wie naprawdę groteskowo. 
A to, że się za wami oglą­
dają, to nie dlatego, że pięk 
nie wyglądacie, ale że mie­
liście odwagę tak się ubrać 
na spacer. Przepraszam za 
dygresję — wracajmy do 
sprawy.

A więc mając w torbie 
plażówkę, idziiemy tuż po
skończonej pracy na basen,

JEŚLI SĄDZICIE, ŻE DIETA LUB MÓWIĄC ŁAGODNIEJ: 
RACJONALNY SPOSÓB ODŻYWIANIA POTRZEBNY JEST 
TYLKO CHORYM — JESTEŚCIE W BŁĘDZIE. CORAZ TO 
LICZNIEJSZE BOWIEM AUTORYTETY WIEDZY MEDYCZ­
NEJ WYPOWIADAJĄ S5Ę OSTATNIO NA TEMAT ŚCISŁEGO 
ZWIĄZKU MIĘDZY KONSUMPCJĄ A ZDROWIEM U CZŁO­
WIEKA. NASZE CODZIENNA MENU, USTALANE NAJ­
CZĘŚCIEJ WYŁĄCZNIE WEDŁUG KRYTERIÓW SMAKO­
WYCH, BYWA NIEJEDNOKROTNIE PRZYCZYNĄ RÓŻNE­
GO RODZAJU SCHORZEŃ.

Chętnie korzystamy z 
„majsterkowych” doświadczeń 
naszych Czytelników. Oto dziś 
demonstrujemy zbudowany i 
wypróbowany aparacik radio­
wy p. J. Racławskiego z Po­
znania. Jak radzi sam kon­
struktor — aparat taki przyda 
się na każdej wycieczce.

Zamieszczony schemat przed 
stawia prosty odbiornik tran­
zystorowy w połączeniu z la­
tarką kieszonkową. Całość

wania tranzystorów, które naj 
lepiej wcisnąć w te otwory. 
Tak samo można umieścić 
opory i kondensatory. Cewkę 
należy przykleić kalafonią z 
woskiem, rozpuszczonymi lu­
tówką. Należy pamiętać, że­
by tranzystorów przy lutowa­
niu końcówek nie rozżynać.

Odbiornik dostraja się rdze­
niem umieszczonym w cewce, 
a potem dopiero ten rdzeń 
przykleić na stałe.

wwt poziomy

-y- zoo

4,5 V

2KQ o KB 82 KQ

35 V Q2A

mieści się w pudełku bakeli­
towym od mydła łącznie z 
baterią 4,5 V.

Do wykonania tego urzą­
dzenia potrzebne są następu­
jące części: 1 słuchawka 500— 
1000 omów, 2 tranzystory 
TG 1 lub TG 2, 1 kondensator 
4 p F 6 V miniat, 1 kondensa­
tor 200 pF, 3 oporki wg sche­
matu, 1 żarówka 3,5 V 0,2 A, 
1 bateria płaska i części mon­
tażowe, jak drut, śrubki, 
blaszka z puszki od konserw.

Montaż jest dowolny i zale­
ży od możliwości i umiejętno­
ści konstruktora. Najlepiej 
jednak cały odbiornik zmon­
tować na płytce z preszpanu 
lub fibry. W środku wycina 
się otwór do umieszczenia słu­
chawki, a po bokach wierci 
się małe otworki do umoco-

Jeżeli chcemy odbiornik u- 
mieścić w pudełku od mydła, 
to nakrętka słuchawki dosko­
nale nadaje się do przykręce­
nia do pudełka całości. W pu­
dełku jednak musimy zrobić 
otwór do słuchawki. Z latarki 
możemy wprawdzie zrezygno­
wać, ale jeżeli mamy już sto­
sunkowo dużą baterię płaską, 
to ta maleńka żarówka też się

Redy, porady, odpowiedzi
Barbara Szymańska. Siady na 

parkiecie po czarnych, gumowych 
podeszwach, najlepiej zaraz zmyć 
benzyną i przetrzeć kilkakrotnie 
suchą flanelą.

Staszek. Kolorowych, olejnych 
farb jest dużo; jeśli Pan jednak 
nie może znaleźć seledynowej — 
radzimy kupić puszkę białej i ma­
łą puszeczkę zielonej farby. Do­
brze wymieszać w większym na­
czyniu, dodając trochę rozpusz­
czalnika (benzyna-lakowa), kolor 
na pewno będzie ładny.

Z. Z., Sołacz. — Radzimy kupić 
emulsji azotoxowej i całe mie­
szkanie dobrze ,,wyflitować” przy 
drzwiach zamkniętych. Co kilka 
dni wysypywać: tapczany, obra­
zy, listwy przy podłodze — pro­
szkiem „Azotox”. Pluskwy gnie­
żdżą się chętnie w popękanym 
tynku, dziurach po gwoździach. 
Należy więc każdą szczelinkę do­
brze obejrzeć, zalepić papką z gi­
psu...

Młode gosposie. — O suszeniu 
włoszczyzny i robieniu octu z od­
padków owocowych napiszemy 
niebawem...

E. Grupiński. Niestety, sklepu z 
materiałami, o których Pan pisze, 
nie ma. Jedna ze spółdzielni za­
powiada uruchomienie takiego w 
Poznaniu.

Marek Fludra. Przyrząd do na­
tleniania wody w akwarium z ryb 
kami zamieszczaliśmy w nr. 146 
„Głosu” z dnia 22 VI 1961 r.

bądź wsiadamy w pierwszy 
lepszy pociąg lub autobus 
i dalejże za miasto. „Żarło­
kom” radzę zabrać jakaś 
kanapkę, ogórek lub pom:- 
dor. (Obiad zjemy wieczo­
rem). Prowiantu nie brać 
dużo, gdyż wysycha i staje 
się niesmaczny. Koniecznie 
iednak trzeba zabrać coś 
do picia. Płynny owoc, le­
moniadę lub gorącą herba­
tę w termosie.

Jeśli wycieczka nasza 
przypada w sobotę, radzę 
pomyśleć czy nie udałoby 
się gdzieś przenocować; 
można by wtedy odpoczy­
wać całą sobotę i całą nie­
dzielę. Jak wiadomo PTTK 
(i wiele innych instytucji) 
zorganizowało licznie osie­
dla campingowe. Oczy w:- 
ście należy być członkiem 
tych towarzystw.

Na taki weekend trzeba 
się też lepiej przygotować. 
Ciepły sweterek i nieprze­
makalny płaszcz, do torby 
zaś zapakować ..kocherek ’ 
i więcej zapasów żywności, 
jednak takich które nie psu 
ją się łatwo.

Nie zawsze jednak pogo­
da jest piękna. Czasami 
dmie zimny wiatr lub kropi 
deszczyk. Ale i wtedy n‘e 
rezygnujmy ze spaceru. Naj 
lepiej chodzić do z góry 
wytkniętego celu, a więc 
jedziemy tramwajem do 
ostatniego przystanku i 
stamtąd pieszo jeden czy 
dwa kilometry. Jeśli już 
bardzo pada i mowy nie ma 
o tym, by wyjść, wtedy ra­
dzę zrobić sobie „wczasy w 
domu”. A więc kąpiel, ma­
saż, maseczka na twarz, od­
poczynek z nogami podnie­
sionymi, manicure, pedicu­
re. Na pewno i ten rodzaj 
odpoczynku da zadowole­
nie, a wracającym z urlo­
pów zaimponujemy dobrym 
samopoczuciem i świetnym 
wyglądem.

IZABELA

zmieści.
zrobić z

Wyłącznik najlepiej 
dwóch blaszek i

dźwigni, którą posuwamy w/ 
jedną lub drugą stronę wsą­
czając odbiornik albo latarkę. 
Dźwignię robimy dosyć dużą, 
żeby kontaktowała z ręką, co 
zwiększa czułość odbiornika.

Opisane urządzenie doskona­
le nadaje się dla turystów, 
gdyż nie zabiera dużo miej­
sca.

J. RACŁAWSKI

Postąp w gospodarstwie domowym wsi
Wśród usług organizowanych przez gminne spółdzielnie 

największą popularność u gospodyń na wsi zdobyły sobie wy­
pożyczalnie sprzętu gospodarstwa domowego.

Ogółem zorganizowano dotychczas 2900 tego rodzaju pla­
cówek. Ponadto spółdzielczość wiejska zorganizowała do­
tychczas 80 poradni krawieckich, 14 poradni trykotarskich, 
35 punktów wyposażonych w magle itp. Ostatnio niektóre 
spółdzielnie przystąpiły do uruchamiania poradni kosmetycz­
nych i punktów repasacji pończoch.

Dużą popularność zdobyły także na wsi kursy racjonalne­
go żywienia rodziny, przygotowywania przetworów owocowo- 
warzywnych oraz kursy kroju i szycia. W ubiegłym roku 
uczestniczkami około 6 tys. takich kursów było prawie 135 
tys. wiejskich kobiet

Że zaś tradycja jadłospiso­
wa w narodzie polskim nie u- 
pada i że niezmiennie od cza­
sów co najmniej saskich, tą 
samą sympatią darzymy tłuste 
mięsiwa, gęsto trunkami za­
krapiane — mnożą się przy­
padki wrzodu żołądka i dwu­
nastnicy, chorób wątroby, 
miażdżycy i innych. Najżarliw 
sze nawet apele o umiarkowa­
ne korzystanie z uciech tego 
świata, nikogo jeszcze zapew­
ne na drogę wstrzemięźliwości 
nie zaprowadziły. Wydaje się 
jednak, że warto — zanim ko­
lejny, skonsumowany z upo­
dobaniem, kotlet zaatakuje wą 
trobę — dowiedzieć się o tym, 
iż jest w naszym mieście ze­
spół ludzi, który mógłby, gdy- 
byśmy tylko zechcieli dać po­
słuch jego wskazówkom, za- 
pobiedz grożącym nam doleg­
liwościom.
("A d półtora roku przy II Kii 

nice Chorób Wewnętrz­
nych Akademii Medycznej 
czynny jest w Poznaniu Woje­
wódzki Ośrodek Dietetyczny. 
Kierownikiem jest prof. dr Jan 
Roguski, którego prosimy właś 
nie o rozmowę na temat dzia­
łalności i zamierzeń Ośrodka.

— Cel powołania do życia tej 
nowej placówki, służby zdro­
wia, jest oczywiście jasny. — 
Może jednak Pan Profesor ze- 
chce sprecyzować go, ze swo­
jego punktu widzenia...

— Sprawa jest o tyle skom­
plikowana, że działalność na­
sza nie będzie w pełni skutecz­
na, dopóki nie trafimy do rozu 
mu ludzi, dopóki ludzie sami 
nie uświadomią sobie tego, 
czym grozi nieracjonalny spo­
sób odżywiania. W naszym pań 
stwie istnieją przecież wszelkie 
warunki po temu, by sprawą 
ta rozsądnie pokierować. A tym 
czasem zarówno panie domu 
— z braku czasu lub umiejęt­
ności — jak i zakłady zbioro­
wego żywienia uwzględniają 
w przyrządzanych przez siebie 
potrawach przede wszystkim 
mięso i tłuszcze i to tłuszcze 
stałe, takie jak masło, sma­
lec, margaryna. A tymczasem 
najzdrowsze — z punktu wi­
dzenia zdrowia — są tłuszcze 
roślinne płynne, niestety, tro­
chę zbyt drogie u nas i nie 
mające tradycji. Potrawy tłusz 
czowe są oczywiście wysoko­
kaloryczne, ale spożywane czę­
sto i w nadmiernej ilości — są 
bardzo szkodliwe dla zdrowia. 
Czy pani wie, że w czasie woj­
ny koreańskiej badania ana­
tomiczne żołnierzy Korei, któ­
rzy zginęli w walkach, wyka­
zały, że nie wystąpiły u nich 
wcale zmiany miażdżycowe, 
natomiast wśród żołnierzy a- 
merykańskich, którzy mieli 
pod dostatkiem wysokokalo­
rycznych posiłków, masowo 
stwierdzano miażdżycę. Żeby 
nie szukać tak dalekich przy­
kładów, wystarczy przypom­
nieć, iż u nas co dziesiąty męż­
czyzna w sile wieku cierpi na 
wrzód żołądka lub dwunast­
nicy.

— Droga do zmiany upodo­
bań ludzkich nie jest rzeczy­
wiście najłatwiejsza. Ośrodek 
podejmuje jednak zapewne ja 
kies próby sforsowania tej 
„twierdzy”?

— Oczywiście. Zaczynamy 
od producentów, dostarczają­
cych na rynek towary oraz od 
zakładów gastronomicznych. 
Już pierwsze kontakty z pro­
ducentami okazały się ogrom­
nie pożyteczne dla nas — le­
karzy. No, bo na przykład, jak 
pani sądzi, z czego sporządza 
się parówki? Z cielęciny? My 
też tak myśleliśmy i zalecaliś­
my je osobom, będącym na 
diecie. A tymczasem jest w 
nich 70 procent wieprzowiny 
a reszta wołowiny + przypra­
wy ostre, w rodzaju pieprzu. 
Więc co tu chorym polecać?

Dlatego weszliśmy w kon­
takt z zakładami mięsnymi, 
chcielibyśmy sugerować im 
zmianę receptury przyrządza­
nia niektórych gatunków wę- 
lin; z zakładami mleczarskimi, 
które winny produkować sery 
o różnym procencie tłuszczu. 
Zakłady gastronomiczne nato­

miast należy skłonić na razie 
choćby do wyznaczenia pew­
nych lokali, sporządzających 
posiłki prawdziwie dietetycz­
ne. Stanowczo powinny one > 
ponadto wzbogacić jadłospisy 
jarzynami i kaloriami węglo­
wodanowymi i białkowymi na 
niekorzyść tłuszczowych.

— Domyślam się, iż te prak­
tyczne zabiegi są tylko jedną 
stroną działalności Ośrodka...

— Tak, prócz tego prowa­
dzimy również szkolenie leka­
rzy i dietetyków. W grudniu 
ubiegłego roku odbył się na 
przykład kurs szkoleniowy dla 
lekarzy zajmujących się die­
tetyką, a w maju kurs dla die­
tetyczek ze wszystkich szpitali 
i sanatoriów województwa po­
znańskiego. Od 1 września br. 
będziemy mogli uruchomić 
przy Ośrodku Poradnię Diete­
tyczną, która czynna będzie w 
gmachu Szpitala, przy ulicy 
Przybyszewskiego, codziennie 
od godziny 12 do 14.

Prócz tego prowadzimy o- 
czywiście działalność nauko­
wą. Nasi lekarze-dietetycy zaj 
mu ją się więc na przykład roz 
wiązywaniem problemu diet 
wzorcowych, szukaniem wpły­
wu żywienia na organizm, u- 
stalaniem receptury dietetycz­
nej. Mamy także miniaturową 
kuchenkę dietetyczną, która 
sporządza dziennie 15 posił­
ków dietetycznych dla cho­
rych, najbardziej potrzebują­
cych kontrolowanego odżywia­
nia. Wydaje mi się jednak, iż 
główny problem tkwi w roz­
propagowaniu wartości racjo­
nalnego żywienia.
Rozmawiała: WANDA CIULA

Nagrody 
„Koziołków"

W wyniku dodatkowego losowa­
nia Poznańskiej Gry Liczbowej 
.Koziołki”, które odbyło się 

1 sierpnia br. rozlosowano niżej 
podane nagrody rzeczowe pomię­
dzy uczestników gier w m.esiącu 
lipcu (w kolejności podajemy nu­
mer kolektury, numer banderoli, 
imię i nazwisko oraz adres wygry­
wającego).

SAMOCHÓD OSOB. „SKODA- 
Octavia”: 194 — 12654 — Mikołaj­
czak Stanisława, Zielona Góra, po 
czta Obrzycko, pow. Szamotuły.

MOTOCYKL WFM: 327 — 1999 — 
Sieroń Ryszard, Przygodzice, po­
wiat Ostrów; 31 — 46639 — Kuź­
niak Jan, Poznań, Kolska 16; 54 — 
50554 — Frąckowiak, Poznań, Kwia 
tewa 3; 116 — 92285 — Wenefel Wa­
cław, Opatówek, pl. Wolności 6.

PREMIA 2.000,— ZŁ: 48 — 267638 
— Pokrzynka A., Poznań, Chudo­
by 11 m. 30; 34 — 8432 — Piecho- 
iuj A., Poznań, Naramowicka 22 
m. 9; 5 — 81914 — Kwiecińska Zo­
fia, Poznań, Strzeszyńska 9; 328 — 
4748 — Juszczak Józef, Barnygłów, 
pcw. Konin; 281 — 5555 — Janczyk 
Stefan, Nosków 27, pow. Kalisz; 
114 — 54424 — Pudłowski Tadeusz, 
Kalisz, Śródmiejska 27 m. 9.

PREMIA 1.500,— ZŁ: 136 — 32188 
— Piasecki Mieczysław, Sempolno, 
22 Lipca 40; 211 — 27981 — Borow­
ska B., Tarnowo Podgórne, Ogro­
dowa 5; 313 — 4087 — Grześkowiak 
Ignacy, Sarnowa, pow. Rawicz; 
166 — 4015 — Zawieja Cz., Poznań, 
Garbary 61 m. 18; 90 — GC08 —
Kunn Barbara, Poznań, Marszał­
kowska 1 m. 3; 55 — 126584 — Kę­
dziora Jan, Poznań, Sosnowa 2; 
45 — 43288 — Zyska J., Pcznań, 
Garncarska 15 m. 1; 121 — 21271 — 
Tyszer Marian, Środa, plac Ko­
ścielny 1; 92 — 8788 — Na kuponie 
A brak nazwiska.

PREMIA 1.000 ZŁ: 101 — 28785 — 
Baryżewska Salomea, P< znań, 
Jackowskiego 36 m. 7; 298 — 10536 
— Nowak Stanisław, Swiba, pow. 
Kępno; 53 — 96661 — Rutkowski 
Czesław, Poznań, Dzierżyńskiego 
nr 360; 105 — 39062 — Na kupo­
nie A brak nazwiska; 173 — 72957 
— Głębocki Bogumił, Nekla Ry­
nek 1; 6 — 121766 — Helkicwcz 
Kazimiera, Poznań, Piekary 22 23 
m. 6; 317 — 7493 — Filipiak Anto­
ni, Łowęcin, pow. Wojciechowo; 
336 — 898 — Nalka Leon, Nowa 
Wieś, pow. Wolsztyn; 25 — 4771 — 
Jankowiak Stanisław, Poznań, Szy 
marskiego; 21 — 114CC6, — Biał­
kowski M., Swarzędz, Kórnicka 74; 
2.58 — 53166 — Tomaszkiewicz Ed­
ward, Szamotuły, Dworcowa 8; 
119 — 10209 — Adamczewski Alek­
sander, Kalisz, Łódzka 32; 255 — 
13911 — Kortus Walerie, Poznań, 
Knapowskiego; 348 — 30299 — Mo­
rawski Ryszard, Rawicz, Wojska 
Poiskiego 27; 252 — 8245 — Pawlik 
Czesław, Zduny, 1 Maja 12, 238 — 
25700 — Łakomiak Maria, Miejska 
Górka, pow. Rawicz; 297 — 2152 — 
Niżewski Wacław, Brdów, pow. 
Koło; 60 — 30206 — Chlej Walde­
mar, Poznań, Przemysłowa 43 m. 3;

Dokończenie w numerze jutrzej­
szym.
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Pracownicy poszukiwani

Chemika na stanowisko mistrza do wydziału 
produkcyjnego przyjmie Fabryka Regeneratu 
„Bolechowo”, w Bolechowie. Wymagane wyż­
sze lub średnie wykształcenie i praktyka na 
stanowisku technicznym. Zgłoszenia przyj­
muje Dział Organizacji Pracy i Płac w Pozna­
niu, Stary Rynek 71/72, pokój 5. K5823

Inżynierów, techników mechaników, tokarzy 
I spawaczy elektrycznych poszukuje zaraz Ja­
rociński Zakład Przemysłu Maszynowego Leś­
nictwa — Jarocin. K5825

Zarząd Kwaterunkowo - Budowlany, Poznań, 
ul. Stalingradzka 53, telefon 15-98 lub 11-42 
przyjmie zaraz: samodzielnego elektryka na- 
wijacza silników elektrycznych z praktyką za­
wodową, 1 stolarza, 2 monterów elektryków, 
2 pracowników administracyjnych ze średnim 
wykształceniem oraz 1 majstra budowlanego. 

35343g
Kierownika Zaopatrzenia i Zbytu oraz tech­
nika odzieżowego zatrudni zaraz Wojewódz­
kie Przedsiębiorstwo Odzieżowe w Środzie, 
ul. Mała Klasztorna 3 — pożądane średnie wy­
kształcenie. 35484g

Inżynierów elektryków — pożądana specjal­
ność trakcji elektrycznej, inżynierów mecha­
ników na stanowiska konstruktorów, techni­
ków mechaników — na stanowiska mł. kon­
struktorów, 1 ekonomistę, kopistów-krcślarzy 
zaangażuje zaraz Centralne Biuro Konstruk­
cyjne Przemyślu Taboru Kolejowego w Po­
znaniu, ulica Dzierżyńskiego 231'239. Zgłosze­
nia wraz ze szczegółowym życiorysem kiero­
wać do Sekcji Osobowej, pokój 205. K5853

Ślusarzy narzędziowych na wykonawstwo 
przyrządów przyjmą zaraz Poznańskie Za­
kłady Przemysłu Muzycznego w Poznaniu, ul.
Smolna 13. K5863

2 techników samochodowych w charakterze 
instruktorów - wykładowców zatrudni zaraz 
Ośrodek Szkolenia Motorowego, Polskiego 
Związku Motorowego w Gnieźnie, ul. Lecha 5. 
Zgłoszenia kierować pod wskazanym adresem.

K5870
Poznańska Wytwórnia Papierosów w Pozna­
niu przyjmie do pracy starszego ekonomistę 
do działu ekonomicznego. Wynagrodzenie wg 
układu zbiorowego pracy dla pracowników 
przemysłu spożywczego. Stanowisko do obję­
cia z dniem 1. IX. 1961 r. Wymagane co naj­
mniej średnie wykształcenie. Zgłoszenia skła­
dać w Sekcji Personalnej P. V/. P. Wojskowa 
nr 5. K5894

ZAKŁAD DOSKONALENIA RZEMIOSŁA 
W POZNANIU, ulica Kościuszki nr 57 

organizuje
w czasie od 21 sierpnia do 16 września 1961 r.

„Zunifikowana Metoda Kroju” dla 
mistrzów i czeladników krawieckich.

Czeladnicy, posiadający odpowiednią praktykę 
mogą w czasie kursu złożyć egzamin mistrzow­
ski. Zajęcia całodzienne. Koszt uczestnictwa 
w kursie 809,— zł dla zamiejscowych Zakład 
rezerwuje miejsce w internacie z całodziennym 
wyżywieniem — koszt 40,— złotych dziennie. 
Zgłoszenia przyjmuje sekretariat Zakładu do 
dnia 10 sierpnia br. w godzinach od 8—18.

K5927

^OGŁOSZENIA DROBNI.
Kupię radio do samocho­
du (Szerburg). Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 35G32g.

Kupię odpadki filcowe 
do 2 mm. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 35638g.

Kupię samochód Ifa F-9 
względnie P-70 może być 
do remontu. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 35687g.

Sprzedam tapczan dwu­
osobowy i leżankę, ulica 
Szamarzewskiego 85 m. 7. 

35677g

Przełorgi — KomunsJcafy __
Zarząd Spółdzielni Mleczarskiej w Cieninie 
Kościelnym, pow. Słupca, telefon nr 6, ogłasza 
przetarg nieograniczony na wykonanie niżej 
wym. robót budowlanych:
1. elewacyjne tynki i roboty malarskie bu­

Kierownika Czyszczalni Grochu — przyjmą 
Rejonowe Zakłady Zbożowe „PZZ” — Ko­
ścian, ulica Młyńska 12. Wymagane średnie 
wykształcenie techniczne, rolnicze lub ekono­
miczne, 6 lat praktyki, w tym przynajmniej 
4 lata w przedsiębiorstwie zbożowo-mły­
narskim. Warunki do omówienia na miejscu. 
Mieszkaniem nie dysponujemy. K5912

Magazyniera do Czyszczalni Grochu — przyj­
mą Rejonowe Zakłady Zbożowe „PZZ” — Ko­
ścian, ulica Młyńska 12. Wymagane średnie 
wykształcenie rolnicze lub ekonomiczne, 2 lata 
praktyki w przedsiębiorstwie zbożowo - mły­
narskim. Warunki do omówienia na miejscu. 
Mieszkaniem nie dysponujemy. K5914

Inżynierów względnie techników elektryków 
na stanowiska projektantów, maszynistkę kwa­
lifikowaną oraz ekspedytora z średnim wy­
kształceniem techn. z prawem jazdy ama­
torskim na motocykl przyjmie Poznańskie 
Przedsiębiorstwo Elektryfikacji Rolnictwa. Po­
znań, ulica Wawrzyńca 1-7, pokój 23. K5916

Cieśli, murarzy i elektryków z uprawnieniami 
do pracy w miejscu i w terenie przyjmie zaraz 
Poznańskie Przedsiębiorstwo Robót Inżynie­
ryjnych. Wynagrodzenie oraz pozostałe świad­
czenia wg układu zbiorowego pracy w bu­
downictwie. Zgłoszenia przyjmuje i informacji 
udziela Dział Zatrudnienia i Płac — Poznań. 
Stary Rynek 80/82, pokój 12, II piętro, tele- 
fon 524-75.Ko895

Poznańskie Przedsiębiorstwo Robót Targo­
wych i Wystawowych w Poznaniu, ulica Prze­
mysłowa 2, przyjmie do pracy czterech ma­
larzy pokojowych do Punktu Usługowego Re- 

■ montów Mieszkań. Warunki płacy wg układu 
zbiorowego pracy w budownictwie. Osobiste 
zgłoszenia przyjmuje Referat Ewidencji Oso­
bowej, Poznań, ul. Przemysłowa 2. K5904

Poszukujemy 2 brygadzistki do prowadzenia 
brygad taśmowych konfekcji lekkiej. Wyma­
gane średnie wykształcenie i co najmniej 5 lat 
praktyki. Zgłoszenia. Krawiecka Spółdzielnia 
Pracy Pokój, Poznań, Grunwaldzka nr 88.

K5922

Technika - mechanika oraz ekonomistę wzgl. 
technika do spraw zaopatrzenia, branży elek­
trycznej przyjmie zaraz Przedsiębiorstwo Ro­
bót Przemysłowych Budownictwa Terenowego 
w’ Poznaniu, Żmigrodzka 41/49. Reflektujemy 
tylko na siły kwalifikowane. K5908——— — I

Dnia 31 lipca W61 roku zmarła po krótkich, I 
z anielskim spokojem znoszonych cierpieniach, d 
onatrzona Sakramentami św., moja kochana żo- | 
na, nasza ukochana mamusia, siostra, teściowa » 
i babcia, przeżywszy lat 54, śp.

Kazimiera Nowacka
a domu Tadera

i Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 3 bm„ o go- g 
dżinie 12,10 z kaplicy cmentarza na Junikowie. g

W ciężkim smutku pogrążony $?| 
MĄŻ Z RODZINĄ g!

Szczecin, Garby, Poznań, Grottgera 3 6. ■ g
■■ii—wi... iiiiuiiim....... .....  ■ ....... ................. ——■■"i

Potrzebny pomocnik
fryzjerski zaraz. Głogow­
ska 45. :-5604g
Przyjmę gosposię zaraz 
na korzystnych warun­
kach., Luboń 3 (Żabikowo), 
Czerwonej Armii 92.

35404g
Pomoc domowa dochodzą­
ca lub stała — potrzebną 
zaraz. Poznań, Bułgarska 
5’3. 35704g
Chłopiec do posyłek z u- 
kończoną szkołą podsta­
wową może się zgłosić. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
35S51g.____________________
Pomoc domowa samo­
dzielna potrzebna na pro 
wincję (2 dzieci). Matej­
ki 37 m. 6. Zgłoszenia 
gedz. 10—15. 35532g
Fryzjerka dobra siła O- 
raz.. uczeń potrzebni. Poz' 
nań - Sołacz, Nad Wierz­
ba kiem 20. 35564g
Wj konam prace blachar- 
sko-dekarskie. Zgłoszenia 
Poznań, Garbary 35 m. 24.

35577g
Kto dorabia klucze? O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla
35591 g,____________________
Tech. mech, konstruktor 
8 lat praktyki przyjmie 
pracę w godz. popołudnie 
wych. Oferty Biuro Ogło 
szeń Świerczewskiego 3 
dla 35597g.
Slarszą panią dochodzą­
cą do dziecka przyjmę 
na 8 godz. Lampego 3 
m. 6. 35S02g
Pomoc domowa docho­
dząca potrzebna zaraz. 
Czerwińska — Garbary 
49, m. 10. 35606g
Potrzebna kobieta do 
dziecka — 5-letniego. A- 
dres wskaże Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 35607g.

Czeladnik piekarski po­
trzebny zaraz. Poznań, 
Rataje 64. 35636g
Modystka potrzebna. O- 
'ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
35544g.
Kobieta do hodowli dro­
biu z utrzymaniem zaraz 
potrzebna. Piątkowo, ul. 
Lipowa 3, tel. 230-57.

35642g
Przyjmiemy monterów 
wodno - kan. i c. o. Ofer­
ty z podaniem adresu 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 35353g.
Fryzjerka potrzebna. 
Dzierżyńskiego 81. 35657g
Wychowawczyni przed­
szkola przyjmie opiekę 
nad dziećmi we własnym 
domu. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 35659g.

Sprzedam nowoczesny 
składany wózek głęboki 
ze spacerówką. Spychała, 
Poznań, Hetmańska 14 m. 
7, od godz. 15—17. 35506g
Sprzedam motocykl WFM 
oraz nową maszynę do 
pisania. Grochowska 11. 

35641g
Sprzedam parę koni pół­
ciężkich w’ dobrej kon­
dycji. Bartkowiak, Po­
znań - Sołacz, Goleszow­
ska 11, telefon 613-71. we­
wnętrzny 90. 35696g
Sprzedam wózek inwa­
lidzki z motorem Sachs. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
35541g.____________________  
Sprzedam kury nioski. 
Poznań, Chwiałkowskiego 
22 m. 6, godz. 13—16.

A 35544g ...... -—mŁ„. ........... . 
Samochody osobowe w 
w dobrym stanie marki 
„Zim” i ,,Chevrolet de 
Luxe” sprzedam. Gniez­
no, Młyńska 3, tel. 13—35.

35526g
Klatki dla norek sprze­
dam. Poznań - Poddany. 
Nałęczowska 5. 35529g

Tańców szybko uczę. Po­
znań, Mickiewicza 27 m. 
7. 35074g
Kursy rachunkowości z 
obsługą maszyn biuro­
wych oraz kursy księgo­
wości przemysłowej i han 
dlowej organizuje Oddział 
Poznański Stowarzyszenia 
Księgowych. Informacje 
i zapisy codziennie oprócz 
sobót w godz. 16—18 Tech­
nikum Gospodarcze, Po­
znań, Śniadeckich 54, III 
piętro. K5223

Kupię samochód najchęt­
niej DKW, Ifa. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 35519g.
Tokarnię do metalu ku­
pię. Zgłoszenia z opisem 
stanu oraz ceny kierować 
pod adresem: Olejniczak, 
Poznań, ul. Ostatnia 51.

35554g

CTSEMwneiiiiiimiaii mini —i — . iBaicaHnaMannaciBf 
ś. T p,

Helena Mędlewska
z domu Mathes

zmarła, opatrzona Sakramentami św., dnia 
30 lipca 1961 r., przeżywszy lat 88.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 3 bm., o go­
dzinie 11,30 z kaplicy cmentarnej na Junikowie. 

Msza św. żałobna odbędzie się w kościele Jana 
Kantego. „

Pogrążeni w smutku
SYN, SYNOWA, WNUKOWIE

Poznań, ulica Ostroroga 32. 35778g

dynku mleczarni na zewnątrz;
2. budowa nowej stacji niskiego chłodzenia 

(zlewnia).
Dokumentacja znajduje się w biurze Zarządu. 
Otwarcie ofert nastąpi komisyjnie w dniu 
15 sierpnia 1951 r. w mleczarni. W przetargu 
mogą brać udział przedsiębiorstwa państwo­
we, spółdzielcze i prywatne. Zastrzega się pra­
wo wyboru oferenta względnie unieważnienia 
przetargu bez podania przyczyn. K5865

Zamienię dwa pokoje z 
kuchnią, słoneczne, kom 
fortowe, wspólny kory­
tarz (dwie staruszki) — 
n?. dwa i pół lub trzy po 
koję. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 35535g.
Zamienię 3 pokoje, kuch 
nia przy Dąbrowskiego 
na 2'/s, względnie 2 duże 
pokoje z kuchnią samo­
dzielne. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 35531g.
Dwóch panów poszukuje 
pokoju sublokatorskiego. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
35549g.
Zamienię pokój z kuch­
nią w Bydgoszczy na 
mieszkanie w Poznaniu. 
Adamczewska, Bydgoszcz, 
Śniadeckich 32. 35565g
Młoda farmaceutką po­
szukuje pokoju. Czynsz 
zapłacę z góry. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 35569g.
Przyjmę panienkę na 
wspólny pokój. Fabrycz­
na 30 m. 29, suterena.

35574g
Zamienię dwa pokoje, 
kuchnia, samodzielne, 
śródmieście, na pokój i 
pokój z kuchnią, samo­
dzielne. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 35533g.
Pana przyjmę na pokój. 
Poznań - Starołęka, Mie­
chowska 22 m. 1 . 35584g
Zamienię pokój z kuch­
nią, samodzielne na dwa 
pokoje, może być wspól­
na kuchnia. — Adres: ul. 
Wodna 11 m. 4.

35594g
Przyjmę 2 uczniów lub u- 
czennice na wspólny po­
kój. Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3 
dla 35600g._______________  
Zamienię dwa mieszka­
nia pokój z kuchnią na 
jedno — dwupokojowe, 
samodzielne. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 35603g.
Dwie absolwentki Poli­
techniki poszukują poko­
ju na okres stażu. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 35GC5g.
Dla syna (I rok orawa), 
szukani jednoosobowego 
pokoju, najchętniej w 
śródmeiściu. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 35610g.
Absolwentka polonistyki 
poszukuje pokoju. Maria 
Swinarska, Składowa 11 
m 7. 3561 Ig
Zamienię 2 pokoje kuch­
nia na dwa mieszkania 
po pokoju kuchni lub po 
kój z kuchnią i pokój z 
przyhależnościami. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
35619g.
Zamienię mieszkanie 3- 
pokojowe, małe, komfor­
towe w nowym budow­
nictwie na 4-pokojowe. 
Oferty Biuro Og’oszeń, 
świerczewśkiego 3 dla 
35620g.
Pokój samodzielny (Je­
życe) zamienię na więk­
sze. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 35627g.
Pracująca poszukuje po­
koju zaraz w zamian za 
opiekę nad starszą oso­
bą. Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3 
dla 35633g.
Zamienię 2 pokoje, kuch 
nię samodzielne na 2 lub 
2 i pół pokoju, kuchnię, 
samodzielne z łazienką. 
Korzystne warunki. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 35659g.

Zakłady Budowy i Naprawy Maszyn Drogo­
wych w Poznaniu, ulica Wrzcsińska nr 18/36, 
ogłaszają przetarg na regenerację końcówek 
do wlryskiwacza i sekcji tłoczących pomp 
wtryskowych. Oferty składać mogą przedsię­
biorstwa państwowe, spółdzielcze oraz pry­
watne w terminie do dnia 12 sierpnia 1961 r. 
Bliższych informacji odnośnie ilości oraz wa­
runków kooperacji udzieli dział zaopatrzenia. 
Zastrzegamy sobie prawo wyboru oferenta.

K5915

Kupna gospodarstw róż­
nej wielkości i ceny po­
szukuje Pośrednictwo O- 
treba, Jarocin, Kilińskie­
go 2. 16965p
Parcelę w Przeżmirowie. 
Komandorii, Warszawskim 
Osiedlu oraz przy ulicy 
Miłej po obniżonych ce­
nach poleca Krzesiński,' 
Świerczewskiego 1 m. 9.

35408g

Sprzedam zabudowania 
ul. Głogowska nadające 
się na rzemiosła. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
35G85g.

V róciłem, dr Danecki — 
choroby skórno-wenerycz 
ne — Poznań, Czerwonej 
Armi 31. 35683g

Sprzedam domek z ogro­
dem w Mosinie blisko 
dworca przy rynku, kana i 
lizacja, woda, 3 pokoje, 
kuchnia, łazienka oraz 
dwa pokoje do wykoń­
czenia. Zgłoszenia: Mosi­
na, Garbarska 6. 35538g
Wyjątkowa okazja! Par- 
cćlkę w dobrym położe­
niu w Żabikowie sprze­
dam. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 35705g.
Sprzedam działkę han- 
dlowo-przemysłową przy 
ruchliwej ulicy. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 35558g.
Sprzedam dom sześcio- 
izbowy z wolnym poko­
jem. Walenty Nowak, Cią 
zeń, pow. Słupca. 35572g
Kupię morgę ziemi na 
trasie Komorniki — Ros- 
nówko, wzgl. Wolsztynie. 
OfertyA Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
35582g.
Sprzedam domek jedno­
rodzinny nowo wybudo- 
y,ary wolny w Poznaniu, 
Osiedle Warszawskie, o- 
bok ul. Pustej, przy Bo­
żeny obejrzeć od godz. 
17. 35596g
Dwie parcele na Podola- 
nach po 995 m2 — sprze­
dam. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 35G01g.
Sprzedam dom jednoro­
dzinny z ogrodem, 0,75 ha 
ziemi. Janina Chojnacka, 
Lopiewo, Poznańską 17.

35GO8g
Sprzedam pół willi dwu­
rodzinnej, wolne 3 poko­
jowe mieszkanie z przy- 
naieżnościami, wyłączo­
ne, mały ogródek — Gór 
czyn bliSKO tramwaju. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
35621 g,____________________  
Kupię domek jednoro­
dzinny w Poznaniu lub 

i Luboniu. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 35624g.
Sprzedam parcelę pod bu 
dowę domku jednorodzin 
ńego, okolica Grunwaldu. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
35643g.
Parcele pod budowy 
dorr.ków jednorodzinnych 
z prawem zabudowy — 
sprzedam. Stacja Strzał­
kowo ul. Wodna 7, pow. 
Słupca. 35645g
Willę jednorodzinną, wy­
kończoną, pięknie poło­
żoną — Szczepankowo — 
cztery pokoje, kuchnia, 
łazienka, centralne ogrze 
wanie, całość podpiwni­
czona, dom gospodarczy, 
kryty dachówką, hektar 
ogrodu, oparkanione, wła 
sność prywatna, po kup­
nie wolna, sprzedam. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
35648g.
Dom jednorodzinny z o- 
grodem w Pożnaniu, ku­
pię. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 35660g.
Sprzedam parcelę raroż- 
nikewą na Sołaczu przy 
parku zabudowa dwuro­
dzinna lub bliźniacza. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
35681g.

Pozostawiłem aparat foto­
graficzny w autobusie na 
Minikowo, w dniu 28. VII. 
61. Uczciwego znalazcę 
px*oszę ó zwrot za wyna­
grodzeniem. Poznań, ul. 
śnnełowśka 16. 354G4g
Zagubiono prawo jazdy 
kat. III na nazwisko Ma­
cioła Jan, Bielejewo, po- 
czta Ostroróg, pow. Sza­
motuły. 3557fg
Zgubiono prawo jazdy 
kat. amatorskiej na naz­
wisko Maciej Lunowski, 
Bonin 11 m. 4. 356.5g
Zagubiono prawo jazdy 
nr 1373/60 wydane przez 
P. P. R. N. Wągrowiec 
na nazwisko Józef Łącz­
ka, zam. Wągrowiec.

Sprzedam szopę 8X4 m i 
szopę otwartą 17 X 8 m. 
Wysocki, Żabikowo, Ko­
ściuszki 116. 35536g
Sprzedam motocykl WSK 
— Szamarzewskiego 46 m. 
6, od godz. 14. 35548g
Sprzedam skuter „Osę” 
stan bardzo dobry Prze 
myślowa 33, podwórze, 
od godz. 17. 35550g
Wannę kąpielową żelaz­
ną emaliowaną pierwszo­
rzędnej jakości sprzedam. 
Kornobis, Chyby, p.
Przeźmirowo. 35551g
Sprzedam samochód DKW 
600 (18.000 zł) w dobrym 
stanie. Górecka, Jerka, 
pow. Kościan. S5557g

Motocykl SHL 150 sprze­
dany. Poznań, Chociszew­
skiego 34a m. II, od godz. 
17.30. 35568g
Łóżeczko dziecięce białe 
metalowe z materacy­
kiem, jak nowe, sprze­
dam. Poznań, Mazowiec­
ka 6 m. 4 (Sołacz), tel. 
540- 24. 35579g
Motocykl NSU 500 z wóz­
kiem sprzedam. Dolna
Wilda 87, od godz. 16.

35590g
Sprzedam samochód Mo­
skwicz 402, stan bardzo 
dobry, cena 85.000 zł. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
35C14g.
Sprzedam samochód ba­
gażowy nośność 1 tona 
stan dobry. Stępkowski, 
Chludowo, pow. Poznań.

35S15g
Sprzedam rower Sport 
Nimfa — mało używane.
Rolna 36 m. 11. 35618g
Kurnik 20 m2 i nioski — 
leghorny zeszłoroczne i 
tegoroczne oraz kurczaki 
10-’.ygodniowe — sprze­
dam. Telefon 530-05.

35626g
Sprzedam piec stalopalny 
większy, westfalkę, wan­
nę, łóżeczko. Marcinkow­
skiego 21 m. 7. 35646g
Sprzedam szczeniaki ra­
sowe foxteriery ostrowło- 
se. Marcinkowskiego 2i 
m. 5. 35647g
Sprzedam motocykl DKW 
— 250 ccm. Tęczowa 38 m. 
2a, od godz. 15. 35649g
Sprzedam kiosk murowa­
ny w śródmieściu. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 35650g.

35691g

Uczciwej rodzinie oddam 
w opiekę i na utrzymanie 
na okres szkolny, czter­
nastoletnią córkę. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 35680g.
Gukuwki na powierzo­
nych matrycach oraz spę 
czanie metali wykonuję. 
Poznań, ul. Dąbrowskiego 
I96a, telefon 442-94

__  _____ 3491 Cg 
Posiadam lokal (50 m2) 
20 m od tramwaju, przy­
stąpię do spółki z współ­
pracą i ewentualnie go­
tówką. Powmżne oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 35578g.
Hodowla zwierząt futer­
kowych i drobiu przy Po 
znaniu z dużym zaple­
czem — przyjmie od 1 
grudnia wspólnika - fa- 
chowca - hodowcę. Mie­
szkanie na miejscu. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń, Swier, 
czewskiego 3 dla 35599g.
Szybkie gotowanie na ga­
zie (trzykrotnie prędzej) 
zapewni jedynie przerób­
ka palnika kuchenki. Wy 
konuje wyłącznie war­
sztat „Terrax”, Poznań, 
Kochanowskiego 5, tele­
fon 422-77. 35665g

Dwie panie lat 32 i 35 poz 
nają panów do lat 40, w 
celu matrymonialnym. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dib 
355fc6g.
Wdowiec lat 45 bez nało­
gów, wykształcenie śred­
nie, z dwojgiem dzi »ći 
lat 11—15, posiada nieru- 
cnomość na prowincji — 
szuka żony - matki o mi 
łym wyglądzie, spokojne 
go charakteru. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dia 355.5g.
Pani lat 30 z wyższym 
wykształceniem, posiada­
jąca mieszkanie, pozna 
wykształconego pana. Cel 
matrymonialny. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 3'i637g.
Dwie wdowy, każda po­
siadająca mieszkanie, sa- 
rnotne, zapoznają panćw 
do lat 60, w celu matry­
monialnym. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 35674g.

Jarocin! 2 pokoje, kuch­
nia, zamienię na podob­
ne w Poznaniu. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 35«52g.

Dnia 1 sierpnia 1961 roku zmarła po długich i ciężkich, z anielską cierpliwością 
znoszonych cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., moja najukochańsza żona 
i serdeczna przyjaciółka, nasza najdroższa i najukochańsza matka, teściowa, babcia, 
przeżywszy lat 77, śp.

Jadwiga Niklewicz
Z DOMU WIŚNIEWSKA

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 4 sierpnia 1961 r., o godzinie 11 z kaplicy cmen­
tarnej na Jeżycach. . , t

Msza św. żałobna odprawiona zostanie w środę, 9 bm., o godzinie 8 w Kolegiacie
Farnej.

Poznań, Argentyna.

W głębokim smutku pogrążeni
MĄŻ, CÓRKA, SYN, SYNOWA, ZIĘĆ I WNUKI

35765g

Sprzedam rewolwerówkę 
— aut. 0 34 mm. Poznań, 
Milczańska 3. 35655g
Sprzedam samochód oso­
bowy Warszawa fabrycz­
nie nowy. Oferty Biuro 

' Ogłoszeń, Świerczewskie- 
J go 3 dla 35670g.
1 Motocykl „Junak” sprze- 
' dam lub zamienię na MZ 
lub Jawa 250. Marceliń- 

, ska 17/19, portiernia.
35669g

Samochód Skoda 1101 Tu- 
aor w idealnym stanie 
spiesznie sprzedam. Fer­
ma „Las” Czerniejewo, 
pow. Gniezno, tel. Czer­
niejewo 51, Józef Gtuszak.

35672g

Spiesznie kupię pokój z 
kuchnią, wyłączone, w 
cenie 15.000 zł w Pozna­
niu lub okolicy. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 35C64g.
Dwie studentki poszukują 
pokoju. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 35666g.

Samotny po studiach po­
szukuje pokoju. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 35<>G8g.

Zamienię 2 pokoje z ku- 
chnią, samodzielne na po­
dobne, wyłączone. Małżeń 
stwo z dziećmi w star­
szym wieku mile widzia­
ne. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 35671g.

„GŁOS WIELKOPOLSKI” Sk«’,ki («Ueta„ .edakcji), Zbigniew S.umow^i (z-ca redaktora naczelnego), Le.law
Tokarski (redaktor naczelny). Adres reda cji. o c i, ul G unwa dzka 19. Telefony: centrala 611-21. łączy wszystkie działy. Sekretariat redakcji: 657-76 w godz. 8—17. Redaktor naczelny 657-76 
sekretarze redekcii: 048-85: dz.eł łączności z czytelń,kem, 657-18; dz.al m.o.skl 659-39; .edakcia nocna 430-73. Wydawca: Poznańskie Wydawnictwo PrasowJ RSW „Prasa”. Biuro OulMWń- RSW 

.Prasa Pornan, ul. Sw.erczewsk.ego 3, lei. 452-89 Druk: Zakłady Graficzne ,m. Marcina Kasprzak,. Poznań, ul Zwierzyniecka 3. tel 444-59 L
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czwartek

Imieniny
Nikodema

Słońce:
wsch.: g. 5.14
zach.: g. 20.42

Nowi spece od remontów &

Teatry
OPERETKA — g. 19.30 „Apollo 

w smokingu” (koniec ok. godz. 
22.30);

POZOSTAŁE TEATRY— nieczyn­
ne.

Kina
APOLLO — g. 10, 12.30, 15.30, 18, 

20.15 „Dziewczęta w mundur­
kach” (NRF, 14 1.)

BAŁTYK — godz. 15.30, 18, 20.30 
„Deszczowa piosenka” (USA, 16 
1.)

CZTERNASTKA — g. 15.30, 18, 
20.15 „Hatifa” (NRD, 12 1.)

DOM KULTURY MO-g. 15, 17.30, 
20 „Na psa urok” (USA, 8 1.)

GONG (ul. Wielka 21) — g. 10, 12, 
16, 18, 20 „Wesoła orkiestra” 
(ang., 10 1.)

GWIAZDA — godz. 15.30, 18, 20.15 
„Śniegi Kilimandżaro” (USA, 16 
1.)

HUTNIK — nieczynne
MALTA — g. 15.45, 18, 20.15 „Zło­

dziej z Bagdadu” (ang., 12 1.)
MINIATURKA — godz. 18, 20.15 

„Piotruś Pan” (USA, 7 1.)
MUZA — g. 10, 12.30, 15 „Czaro­
dziejski mecz” (jugosł., 10 1.); g.

17.30, 20 „Słaba płeć” (franc., 
18 1.)

OSIEDLE — g. 18, 20 „Wzgórze 
905” (jugosł., 12 1.)

PANCERNIAK — godz. 17.30, 20 
„Statek z dynamitem” (rum., 
16 1.)

PIAST — g. 17, 19 „Wąwóz grozy” 
(rum., 12 1.)

RIALTO — godz. 15.30, 18, 20.15 
„Wojna” (jugosł., 12 1.)

SCALA — g. 16, 18, 20 „Tamango” 
(panorama, franc., 16 1.)

TĘCZA — g. 15.45, 18, 20.15 „Słaba 
płeć” (franc., 18 1.)

.WARTA — g. 10, 12.30 „Skrzynki 
na start” (ang., 10 1.); godz. 15, 
17.30, 20 „Gorączka w El Pao” 
(franc., 18 1.)

WOJSKOWE — nieczynne
.WCZASOWICZ — g. 20.15 „Zbun­

towana orkiestra” (hol., 12 1.)
FOTOPLASTIKON — g. od 10—21 

„Osobliwości przyrody i archi­
tektury”;

Radio
WARSZAWA I: 7.25 — Muzyka; 

7.45 — Aud. dla dzieci; 9 — Słu­
chowisko dla dzieci; 9.20 — Ka­
lejdoskop muzyczny; 16.05 — „Nad 
Odrą i Bałtykiem”; 16.30 — Za­
gadki muzyczne; 17.35 — Koncert 
rozrywkowy; 18.05 — Aud. liter.; 
18.25 — Franciszek Liszt: „Od ko­
lebki do grobu”; 18.50 — Magazyn 
PWN; 19 — Gra Sekstet PR; 19.30 
— „Książki, które na was czeka­
ją”; 20.26 — Sport; 20.30 — Polskie 
tańce ludowe; 20.45 — „Wieczorne 
spotkanie” — audycja dla młodzie 
ży wiejskiej; 21 — Jurij Milutin 
— „Niespokojne szczęście” — ope 
retka;

POZNAŃ: 7 — Muzyka; 8.40 — 
,Z plecakiem po kraju”; 9 — Mu­
zyka operowa; 9.40 — „Gabinet o- 
sobliwości muz.”; 10.20 — Kultura 
pilnie poszukiwana; 10.50 — Muz. 
dla wszystkich; 12.15 — Żarciki 
muzyczne; 12.30 — Śląskie melo­
die ludowe; 12.45 — Pieśni kom­
pozytorów polskich i radzieckich; 
13 — Aud. dla wsi; 14 — Melodie 
rozrywkowe i taneczne; 15.05 — 
Utwory fortepianowe; 15.30 — Au­
dycja dla dzieci; 16.10 — Felieton 
J. Dęba pt.: „O pewnej dyrekty­
wie i niektórych rezultatach jej 
stosowania; 16.35 — Felieton fil­
mowy K. Kazimierskiego; 16.40 — 
Z cyklu: „Planujemy swoje ży­
cie”; 17.20 — Wielkopolskie zespo­
ły chóralne; 17.45 — Reportaż T. 
Kuty pt.: „Miliarderzy”; 18 — Au 
dycja dla dzieci; 18.50 — Tygodnio 
wy fel. Redakcji Społecznej; 19.05 
u— Recenzja książki pt.: „Pamięt­
nik Maskiewiczów”; 19.15 — Wier 
sze Marii Kaloty-Szymańskiej; 
19.30 — Koncert życzeń; 20.25 — 
„Pełnym głosem o sprawach mło­
dzieży”; 21.27 — Sport; 21.40 — Or 
kiestry tan.; 22.10 — Z cyklu: — 
„Wieczory antyczne”; 22.40— Wie 
czorna audycja kameralna; 23.09 
— Muzyka taneczna;

Telewizja
POZNAŃ: 19 — Polska Kronika 

Filmowa (W-wa); 19.10 — Repor­
taż filmowy z Kijowa: „Z kamerą 
u przyjaciół” (W-wa); 19.30 —
Dziennik telewizyjny (W-wa); 20 
— „Nie tylko dla pań” (W-wa); 
20.30 — Program public.: „Sprawa 
mieszkania” (Łódź); 21.05 —Teatr 
KOBRA — widów, sensac. wg Phi 
lipo Loveno: „Ciotka Luiza” (War 
szawa); 22.15 — Ostatnie wiadomo 
ści (Warszawa).

Dgżurg pełnią
SZPITAL IM. J. STRUSIA — chi­

rurgia — interna — ul. Szkolna 
nr 8/12 — telefon nr 511-11;

SZPITAL WOJSKOWY — chirur­
gia — ul. Grunwaldzka — tele­
fon nr 656-52;

SZPITAL IM. J. STRUSIA — chi­
rurgia dziecięca od lat 14 — ul. 
Szkolna nr 8/12 — telefon 511-11;

APTEKI: Mickiewicza 22, Alfr. 
Lampe 2, Dzierżyńskiego 107, 
Matejki 1, Głogowska 146, Głó­
wna 53.

Potrzebni Jla targów i handlu

łatwiej u nas budować, niż remontować domy i mieszka­
nia. Każdy sezon budowlany stwarza nie lada kłopoty 

ze znalezieniem wykonawcy na wykończenie pomieszczeń 
handlowych oddawanych użytkownikom w stanie surowym, 
na remonty lokali i mieszkań prywatnych. Do niedawna kło 
poty. te były poważną przeszkodą w terminowym przekazy 
waniu .placówek sieci handlowej i usługowej, były dużym 
utrudnieniem dla Targów, które trzy razy w roku potrze­
bują znacznej ilości wyspecjalizowanych fachowców.

Brak takiego wykonawcy 
uzupełniło w roku ubiegłym 
nowe przedsiębiorstwo przemy 
słu terenowego pod nazwą Po­
znańskie Przedsiębiorstwo Ro 
bót Targowych i Wystawo­
wych.

Już w ub. roku na Wiosen­
nych Targach, wykonało ono 
obudowę stoisk w pawilonie 
przemysłu terenowego, na 
XXIX MTP — w pawilonach

przygotowało pawilony prze­
mysłu ciężkiego, „Cekopu”, że 
glugi i stoczni, motoryzacji, 
TOS i „Terrexportu”.

MAJĄ RACJĘ

polskiej chemiii, Cekopu,
LOT-u i przemysłu motory-
zacy-jnego, 
i ubiegłą 
przemysłu 
stawcy z

a na jesieni 
wiosną — 

terenowego, 
„terenówki”,

jedni z pierwszych

i 1960 
znów
Wy- 
jako 

otrzy-
mali wtedy swój pawilon do 
urządzenia ekspozycji. Rów­
nież i na XXX MTP Przed­
siębiorstwo Robót Targowych

Wczasy w mieście 
czekają na młodzież

Wakacje w pełni. Na sier­
pień zapowiada się poprawę 
pogody. Zmieniły się więc hu 
mory kierowników, wycho­
wawców, a zwłaszcza uczestni 
ków kolonii i młodzieżowych 
ośrodków wypoczynkowych 
zlokalizowanych w naszym 
mieście. Słoneczko pozwala na 
liczniejsze wycieczki i na czę­
stsze korzystanie z plażowa­
nia.

W tej chwili w Poznaniu 
czynnych jest 5 kolonii, 3 pół­
kolonie 5 punktów wczasów 
w mieście oraz 6 tzw. wcza­
sów. W lipcu liczba tych ośrod 
ków była znacznie większa, 4 
półkolonie, 17 wczasów w mie 
ście i 7 małych wczasów. Tak 
przeto do dnia dzisiejszego są 
jeszcze wolne miejsca dla dzie 
ci w wieku od 7 do 16 lat. 
Rodzice zainteresowani umie­
szczeniem swoich pociech na 
przedpołudniowe zajęcia po­
winni zgłosić się ,w referacie 
opieki nad dzieckiem Miej­
skiego Inspektoratu Oświaty 
w Nowym Ratuszu. Tam otrzy 
mają skierowanie (jk)

Nie tylko dla targów
oboty targowe nie wypeł- 
niają jednak wszystkich 

możliwości nowego przedsię­
biorstwa. Toteż wolne moce 
produkcyjne i czas między Tar 
gami wykorzystuje ono na wy 
konywanie zleceń przedsię­
biorstw handlowych — wy­
kańczanie „surowych” pomie­
szczeń i remonty sklepów'. W 
przeszło roku działalności na 
tym polu Przedsiębiorstwo 
Robót Targowych oddało do 
użytku salony: jedwabniczy i 
odzieżowy przy pl. Wielkopol­
skim, sklep „Polska Wełna”, 
galanteryjny przy ul. Ratajcza 
ka (także pobliski SAM), SAM 
spożywczy przy ul. 23 Lutego 
i ow'ocowo-warzyw7ny przy ul. 
Dąbrowskiego.

Wartość prac wykonanych 
przez Przedsiębiorstwo w ro­
ku ubiegłym wynosi ogółem 12 
min. zł. W połowie były to zie 
cenią targowe, w połowie — 
prace dla handlu.

Wystarczy telefon
7 początkiem br. przedsię- 

biorstwo poszerzyło swą 
działalność o inną jeszcze dzie
dzinę usług dla ludności.
W styczniu powstał Uniwer­
salny Zakład Usługowy Re­
montów Mieszkań (Garbary 
53), który zajmuje się wykony 
waniem prywatnych zleceń 
jak: malowanie, odświeżanie 
ścian, drzwi, okien, podłóg i 
parkietów, wbudowywanie pa 
włączy i szaf wnękowych, 
montowanie ścianek działo­
wych, prace fliserskie, szklar­
skie, zduńskie itp. Do tej pory 
zleceniodawca płacił za wyko­
nane mu prace gotówką. Po­
stanowiono jednak wprowa-
dzić eksperymentalnie .—

kinem

Postęp!
toi sobie przy ul. Czer­
wonej Armii, tuż za

,Muza’ barek
mleczny. Stoi i jak sama 
jego nazwa wskazuje kar­
mi ludzi mleczkiem. Tak 
było dotychczas. Przed kil­
ku dniami w barku, po le-
wej stronie 
szono dużą 
piwo!

Tak więc 
wychodząc z

okienka ogło-
reklamę —

kierownictwo, 
założenia, że

z nazwą baru wiąże się za­
wsze jakiś napój, wpro­
wadziło nowy asortyment. 
Może za kilka dni ujrzymy
nową reklamę grzane
winko. Będzie to dalszy 
krok naprzód.

A takich niemądrych na­
pisów jak „knedle ze śliw­
kami”, „chłodniki owoco­
we”, nie dopatrzysz się kon 
sumencie. Bo po co osta­
tecznie masz zatruwać 
swój organizm jakimiś nie­
znanymi potrawami, gdy 
zdezynfekujesz go dobrym 
świeżym piwem, (jk)

Od Koszalina 
- do Szczecina

Dziś rusza w drogę 22-osc- 
bowy rajd kolarski uczniów I 
Liceum im. Karola Marcinków 
skiego w Poznaniu, który przez 
14 dni prze jadą trasę Kosz?- 
lin—Szczecin. Kierownicy wy­
cieczki, profesorowie Józef 
Swltek i Stanisław Komomi- 
czak planują, że młodzdeż w 
czasie tego rajdu zwiedzi naj­
ważniejsze miejscowości nad­
morskie, zdobędzie odznakę 
pływacką oraz wykona szereg 
prac społecznych.

Dobrej pogody! (jk)

tywa korzystna dla PRTiW, 
bowiem zwiększy się wartość 
wykonywanych prac. Jest ona 
korzystna również dla zlece­
niodawców, zwłaszcza dla han 
dlu, który pozbędzie się kło­
potu przygotowywania po­
trzebnych „papierków”.

A więc-luka zapełniona

Szybkie zaangażowanie się 
młodego, niedoświadczo­

nego przedsiębiorstwa w pra­
ce remontowo-wykończenio- 
we, dowodzi szczęśliwego wy­
boru specjalizacji. Już od 
dawna Zarząd MTP propono­
wał stworzenie kompetentne­
go organizatora robót wysta­
wowych na potrzeby krajo­
wych i zagranicznych zlecenio 
dawców. Konkurencja z bu­
downictwem nie waży zdecy­
dowanie na terminach prac na 
targach, ale i dziś przysparza 
wystawcom wiele kłopotów. 
Co prawda Przedsiębiorstwo 
Robót Targowych nie może 
być obecnie głównym wyko­
nawcą na MTP, ale jest i po­
winno być zawsze pierwszym 
źródłem uzupełnień kadro­
wych dla przygotowań targo­
wych. Pierwsza luka została 
więc zapełniona.

Znacznie większą rolę od­
grywa Przedsiębiorstwo w han 
dlu i usługach. Po upadku kon 
cepcji stworzenia odrębnego 
przedsiębiorstwa remontowo- 
budowlanego w ramach Zjed­
noczenia Przedsiębiorstw Han

St. O. Puszczykówko.
Żona moja, i ja, pracujemy 

w Poznaniu w instytucjach 
gdzie nie ma lekarzy zakła­
dowych. Do domu wracamy 
dopiero po godz. 16. Lekarze 
w Puszczykówku przyjmują 
tylko do godz. 12 w południe. 
Ten stan rzeczy pozbawia nas 
porady lekarskiej oraz moż­
liwości leczenia się. Zwalnianie 
się z pracy w godzinach przed 
południowych, z uwagi na do­
jazdy, jest prawie wykluczone. 
Dobrze byłoby, gdyby lekarze 
wyłącznie dla pracujących 
przyjmowali chorych w godzi-
nach popołudniowych — 
wiedzmy od godz. 17 — 18.

Red.: Pretensje Wasze są 
pełnie słuszne. Sądzimy, 
Wydział Zdrowia znajdzie 
kieś rozwiązanie, by ludzie
cy zatrudnieni 
gli korzystać 
skiej.

12 DNI

po-

zu- 
że 

ja- 
pra

w Poznaniu mo 
z opieki lekar-

URLOPU

I. R. Poznań, ul. Strzelecka.

Jestem pracownikiem Spół­
dzielni Pracy „Ochrona Obiek­
tów” i chciałbym wiedzieć ile 
dni urlopu przysługuje mi po 
przepracowaniu 2 lat?

Red.: Pracownicy zatrudnie­
ni stale na pól etatu i wyko­
nujący pracę swą codziennie 
w mniejszym wymiarze godzin 
pracy, otrzymują urlop wypo­
czynkowy na takich samych 
zasadach, jak pracownicy za­
trudnieni w pełnym wymiarze 
godzi# pracy. W takim przy­
padku miałby Pan prawo do 
12 dni urlopu wypoczynkowe­
go — płatnego.

TRZEBA 
JESZCZE POCZEKAĆ

dlowych, PRTiW jest 
instytucją, która może 
szyć trudności handlu 
nawianiem jego sieci 
wek. (Z. S.)

jedyną 
zmniej 
z od- 
placó-

Zdzisław Jakubowski, Pobie­
dziska.

II rajd motorowy

system ratalny spłat należno­
ści. Realizacja tego projektu 
jest tylko kwestią niedługiego 
czasu.

Obecnie zlecenia wykony­
wane są przez Przedsiębior­
stwo na podstawie dokumen­
tacji dostarczanej. Do końca 
roku planuje się jednak stwo­
rzenie własnego biura projek- 
tGwo-kosztorysowego. Inicj.a-

INFORMUJEMY
Kawiarnia Młodzieżowa w pasa­

żu „Apollo” zaprasza dzisiaj o 
godz. 19 na spotkanie z red. L. 
Wąchalskim, który będzie mówił 
o aktualnej sytuacji międzynaro­
dowej. Tytuł odczytu: • „Nawet 
„szczyt” nie zastapi dobrej woli”.

Jerzy Osiński. Sprzedażą biletów 
turystycznych PKS, zajmuje się 
Ośrodek Ruchu Turystycznego 
PTTK w Poznaniu, ul. Stary Ry­
nek 89/91, tel. 518-39 i 537-58. (1575).

Na redakcyjnym biurkn 
zadzwonił telefon. Głos 

po drugiej stronie drutu za 
praszał reportera do od-
wiedzenia domu przy ul.
Żydowskiej 35 i zaintere­
sowania się sprawą rozgrze 
banego od roku 1957 podwó 
rza...

— To ten, okazały dom, 
w którym mieści się klub
,Od nowa” informuje

szczegółowo nasz rozmów­
ca. Reporterski obowiązek 
nakazywał dowiedzieć się.
co za osobliwości 
za piękną fasadą.

W rozmowie z 
mi, zapoznaję się

kryją się

lokatora- 
z bogatą

historią pechowego po­
dwórza. Według pierwot­
nych planów, miało ono 
wyglądać niezwykle atrak­
cyjnie: twarda' nawierzch­
nia chodników, piaskowni­
ce, kwietniki, drzewa i 
krzewy. Wszystko to zosta­
ło pięknie zaprojektowane, 
z fachowością i pedanterią, 
godną cyrkla i ołówka ar­
chitekta. Projekt ten, spo-

nione pewne zmiany w tej ma 
terii. Po skończonym techni­
kum budowlanym ze specjalno 
ścią budownictwa przemysło­
wego pracowałem 6 lat w tym 
zawodzie. Wydaje mi się, że 
nabyłem prawo przystąpienia 
do egzaminu na usprawnienia 
budowlane?

RED.: Kuratorium Okręgu 
Szkolnego Poznańskiego wyja­
śniło nam, że nadawanie uprą 
wnień budowlanych należy do 
kompetencji Wydziału Archi­
tektury i Nadzoru Budowlane 
go Prez WRN w Poznaniu, ul. 
Stalingradzka 18. W związku 
z ogłoszeniem ustawy o pra­
wie budowlanym ulegną zmia 
nie przepisy o nadawaniu u- 
prawnień. Ogłoszenie odpowie 
dnich zarządzeń wykonaw­
czych przewidziane jest w sier 
pniu.

Jak obecnie wygląda sprawa 
zdobycia uprawnień budowla­
nych; w czasie kiedy pełniłem 
służbę wojskową były poczy-

po polskich i czeskich Sudetach
W okresie od 19 do 27 bm. odbędzie się II Motorowy 

Rajd Sudecki. Tym razem imprezę organizują: Od-
działowa Komisja Turystyki 
Komisja Turystyki Polskiegc 
znaniu.

Motorowej PTTK i Okręgowa 
Związku Motorowego w Po-

25 KORON DZIENNIE
T. N. Głogowska.
Jadę do CSRS na tereny ob­

jęte konwencją turystyczną. 
Słyszałem, że nie wolno żabie 
rać dzieci; tymczasem nie mam 
gdzie pozostawić 9-letniej có­
reczki. Prawdopodobnie chodzi 
tu o dewizy. Proszę o wyjaśnię 
nie mi tej sprawy?

RED.: Przepisy mówią, że 
dzieci szkolne na teren strefy 
turystycznej wolno zabierać 
przez cały rok kalendarzowy, 
ale w okresie trwania roku 
szkolnego dzieciom nie przy­
dziela się dewiz. Władze finan 
sowę zapobiegają w ten spo­
sób przeróżnym kombinacjom 
polegającym na tym, że zabie­
ra się dzieci swoje i obce, bie 
rze się za nie przydział de­
wiz, a potem handluje. Bank 
daje dewizy na dzieci tylko w 
okresie wakacji, bądź też fe­
rii świątecznych. Dziecko w 
wieku szkolnym w lipcu i sier 
pniu może otrzymać dietę w 
wysokości 25 koron dziennie.

CŁO ZA LEKARSTWA

Janina B. ul. Ratajczaka. ;

Od dłuższego czasu choruję 
dość poważnie. Mam przyjaciół ; 
kę za granicą, która przysłała 
mi lekarstwa. Na poczcie ka­
zano mi zapłacić cło, a o ile 
mi wiadomo wszelkie leki są 
od cła wolne.

Rajd ma nie tylko spopu­
laryzować turystykę motorową 
wśród posiadaczy motocykli 
skuterów i samochodów, ale 
przede wszystkim pokazać 
uczestnikom piękno gór su­
deckich po stronie polskiej i 
w pasie konwencyjnym oraz 
tamtejsze zabytki architektu­
ry. Z tego względu organiza­
torzy tak ułożyli plan rajdu, 
że w dniach 21 i 22 bm nastą 
pi zwiedzanie terenów czecho­
słowackich, objętych konwen­
cją turystyczną. Cała trasa raj 
du podzielona jest na 7 eta­
pów, które łącznie liczą po­
nad 1050 km.

Zapisy drużyn i uczestników 
indywidualnych przyjmuje się 
w piątek 4 bm. w godz. od 
19—21, w siedzibie PTTK przy 
St. Rynku 89/90. Zgłoszenia 
można także dokonać pod 
adresem: Tytus Gall, Poznań, 
ul. Nowowiejskiego 5 m. 3. Ter 
min zgłoszeń upływa 10 bm. 
Zapisanie na udział w rajdzie 
może nastąpić po przedłożeniu 
kwitu wpłaty wpisowego.

Na mecie imprezy — w Per­
le Zachodu koło Jeleniej Góry, 
należy się zameldować 19 bm, 
bowiem już 20 o godz 8 rano 
odbędzie się odprawa uczest­
ników.

Na zwycięzców rajdu czeka 
ją cenne nagrody rzeczowe, a 
na wszystkich uczestników — 
dyplomy i pamiątkowe plakia- 
ty. Ogłoszenie wyników im­
prezy nastąpi 27 bm. wieczo­
rem w lokalu PTTK przy St. 
Rynku, (c)

RED.: W myśl obowiązują­
cej taryfy celnej przywozowej 
(Dz. Ust. nr 43 z 1960 r.) lekar 
stwa w przesyłce o wadze do / 
0,5 kg nie podlegają opłacie 
celnej. Natomiast o wadze -wyż i 
szej niż 0,5 kg — cło za lekar- । 
stwo wynosi 500 zł za 1 kg. > 
Przy wymianie cła liczy się wa 
gę łącznie z bezpośrednim o- 
pakowaniem.

BRACTWO KURKOWE

W III kwartale
Pod koniec czerwca ukazała się 

na naszych łamach notatka -wska­
zująca na konieczność wysypania 
żużlem ul. Bolkowickiej. Na nasz 
sygnał, przesłany przez jedną z 
Czytelniczek, odpowiedział w tych 
dniach Wydział Gospodarki Komu­
nalnej Prezydium Rady Narodo­
wej m. Poznania. Donosi nam on, 
żc wspomnianą ulicę Służba Dro­
gowa Prezydium DRN Grunwald 
wyżużluje w III kwartale br.

Wierzymy na słowo, sprawdzi­
my! (e)

Józek z Szeląga.

Proszę wyjaśnić mi co to jest 
Bractwo Kurkowe. Mój nieży­
jący ojciec do niego należał, a 
matka do dziś o tym wspomi­
na, nie mogąc jednak podać 
mi genezy powstania tej orga­
nizacji.

RED.: Bractwo Kurkowe ist 
nieje od średniowiecza (brac­
two zaprawiające się w strze­
laniu do kura). Powstało ono 
jako tradycyjna organizacja 
(coś w rodzaju dzisiejszych 
klubów) mieszczan. W Polsce 
do roku 1939 utrzymywała wła 
sne strzelnice; tam też staro­
dawnym obyczajem obierano 
króla kurkowego. W Wielko- 
polsce założone zostało w Żni­
nie — najprawdopodobniej w 
roku 1424. Wtedy to należeli 
do niego rzemieślnicy miaste­
czek, a zadaniem ich była o- 
brona murów miejskich. W 
końcowej swej fazie było już 
tylko stowarzyszeniem sporto­
wym.

Podwórko za piękną fasadą
rządzony wr roku 1956, zna­
leziony został niedawno w 
piwnicy, gdzie przechowy­
wano narzędzia. Widnieje 
na nim pieczęć i podpis dy 
rekcji DBOR plus osiem 
podpisów utytułowanych o- 
sobistości, kierujących tą 
instytucją. Nie orientuję 
się, ile też tysiączków taki 
projekcik mógł kosztować 
— kilka, a może kilkana­
ście? Rzucono go potem — 
jak niepotrzebny szpargał 
wraz z papierem po zje­
dzeniu śniadania. Projekt 
okazał się niepotrzebny. Z 
niewiadomych przyczyn 
zrezygnowano z uporząd­
kowania podwórza. Pozo­
stał na nim budowlany 
gruz, mieszanina ziemi, 
piasku, cementu i tłuczo­
nej cegły.

Tymczasem otwartą od 
ul. Masztalarskiej część 
podwórza otoczono wyso-

kim, stylowym murem. — 
Trzeba bowiem wiedzieć, 
że w domu tym — oczywi­
ście na zewnątrz — wszyst­
ko jest stylowe. Trochę to 
wygląda na zabudowania 
klasztorne, bd to i kośció­
łek na miejscu... Ale tak 
przewidywał plan architek

obiektu”. Napotkała jed­
nak na stanowczy protest 
ze strony użytkownika — 
kierownika Dzielnicowego 
Zarządu Budynków Mie­
szkalnych, który, ani rusz, 
nie chciał złożyć podpisu
na zdzwczo-odbiorczym

fonicznej zabudowy 
tu.

Kiedyś wkroczyli 
dworze robotnicy i

obiek-

na po- 
za brali

kumencie. 
na znany 
chitektury 
panowie z

Powoływał 
mu projekt 
podwórza,

do 
się 
ar- 
ale

komisji oświad-

robotnicy i w tempie po­
dobnym do budowy owej 
piaskownicy, przystąpili do 
niwelacji terenu. Już teraz
widać, że jeśli 
dzie, to pracy 
kilku ludzi co 
zimy...

dobrze pój- 
starczy dla

najmniej £o

się do kopania dołów pod 
piaskownicę. Rozliczna dzie 
ciamia nie posiadała się z 
radości. Kilku chłopów 
pracowało nad tym „w po­
cie czoła” przez dobrych 
parę tygodni. Ile zapłacono 
im za pracę, którą jeden 
mężczyzna mógłby wyko­
nać w ciągu kilku dni?

Wreszcie pewnego dnia 
zjawiła się wysoka komisja 
odbiorcza, celem oficjalne­
go przejęcia „ukończonego

czyli twardo, źk tu już nic 
więcej nie będzie się ro­
bić, Dopiero po obejrzeniu 
piwnic, zalanych wdziera­
jącą się z podwórza wodą, 
zmuszeni byli uznać fusze- 
rę wyższej klasy...

Zdecydowano więc rozpo 
cząć wszystko od nowa. O- 
pracowano pospiesznie ja­
kiś inny projekt małej ar­
chitektury podwórza. Jak 
wygląda jego nowa wersja 
i ile kosztuje?

Ostatnio zjawili się znów

Wiemy, że podobnych po 
dworek są w naszym 

mieście dziesiątki. Kryją 
się one zazwyczaj za oka- 
zaiymi fasadami nowych 
domów. Trzeba je nie­
zwłocznie przystosować — 
jako higieniczne i wygodne 
miejsca dziecięcych zabaw. 
Z pewnością można to zro­
bić prostymi środkami, bez 
planów i kosztorysów. Cho 
dzi po prostu o zrównany 
i wysypany piaskiem plac, 
o zwykłą piaskownicę, 
parę drzewek. Wydaje się 
to takie proste, że trudno 
pogodzić się z faktem, iż 
tyle dzieci w naszym mie­
ście grzebie w brudzie i ku 
rzu zaniedbanych podwó­
rek. (feb)


